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AKTUALNE ZADANIA 


Przemówienie Prezydentu KRN, ob. Bolesława Bierutu 
na posiedzeniu Polskiej Akudemii Umiejętności 


KRAKÓW, (PAP), — W Krakowie 
odbyło się arugje od czasu odzyska- 
nia niepodległości publiczne plenarne 
posiedzenie Polskiej Akademiji Umie- 
jetności, W posiedzeniu tym wzięli 
udział przybyli ze stolicy Prezydent 
KRN ob. Bolesław Bierut, wiceprezy- 
dent Wł, Grabski, ambasador ZSRR 
Lebiediew, przedstawiciel władz woj- 
skowych dowódca OW Kraków gen. 
Więckowski oraz elita naukowa całej 
Polski z prezesem PAU prof. Kazi- 
mierzem Nitschem na czele. Posiedze- 
nie zagaił profesor Nitsch, który po 
powitaniu dostojnych gości zrefero- 
wał pokrólce cele i zadanią jakie sta- 
nęły przea Połską Akademią Umiejęt- 
ności w pierwszym okresie powojen- 
nym. 

Prezydent Bierut powitał zgroma- 
dzenie w imieniu Rzezplitej podkre- 
ślając znaczeni, aktualne nauki. 

„Z chwilą, gdy nasze codzienne 


życie praktyczne znalazło się w 0-|n 


bliczu nowei rzeczywistośc — nauka 
polska staje wobec wielkich zadań, 
aby tę nowa rzeczywistość nie tylko 
zbadać i obiaśnić na podstawie no- 
woczesnych, postęrowych zdobyczy 
teorii i wiedzy. lecz włączyć sie do 
jej twórczego nurtu i jak majowoc- 
w wl jej nieocenione War- 
OŚCI. me 

Taka powinna być w zruncie rze- 
gzy rola nauki i taka była zawsze 
óla wielkich twórców teorii, wiel- 
kich uczonych. Istnieje pewien dość 
utarty przesąd, że praktyczne wyty- 
czenie działań społecznych stanowią 
wyłącznie domenę „polityków“ i że 
tzw. „czysta nauka“ winna stać jak 
najbardziei zdala od polityki. Prze- 
sąd ten iest szkodliwy. W świetle 
tego przesądu pracowników nauki 
traktuje się, iako swoista kategorię 
ludzi, zamkniętych w ciszy swych 
gabinetów. pograżonych w całkowi- 
cie w kontemplaciach umysłowych. 
Aczkolwiek przesądy tego rodzaju 
sa Śmieszne i może nawet parado- 
ksalne, tym niemniej niebezpieczeń- 
stwo izolacii, biernej postawy, oder- 
wania od życia społecznego, jest zia- 


wiskiem realnym i bynajmniej nie 
rzadkim wśród ludzi zaimujących 


się z zawodu pracą naukową. 


Ale tylko ludzie znużeni i zrezy* 
gnowani stronia od wartkiego nurtu 
w węzbranym potoku w obawie,, że 
zinaci on ich Świętą cisze kontempla- 
cii Czynny badacz naukowy poluje 
na taką chwilę, gdyż daie mu ona 
wyjątkowa okazie dla obserwacji i 
doświadczeń. Okresy zamknięcia się 
w sobie w celu” tym głębszej kon- 
templacii sa w życiu uczonego ko- 
nieczne, ale tylko iako przejściowe 
okresy podsumowania spostrzeżeń i 
doświadczeń nagromadzonych w dłu 
gim procesie badawczym w labora- 
torium w natężonei. nieraz może na- 
wet gwałtownej i pełnei wstrząsów 
nerwowych pracv. Odnosi się to w 
równej mierze do fizyka. chemika, 
biologa, jaw i do humanisty, socjo- 


Można więc bez przesady stwier- 
dzić, że każdy uczony bez względu 
na dziedzine swei specjalności zawo- 
dowei, musi być również humanistą, 
musi żywo interesować się ziawi- 
skami życia społecznego, które w tei 
czy innej mierze badź stanowią bez- 
pośredni przedmiot łego badań nau- 
kowych, badź też pośrednio stano- 
wia praktyczny teren jego naukowej 
pracy i twórczości. 

Nie da się niczym — chyba tylko 
zacofaniem uzasadnić bierność 
tych, czy innych pracowników nau- 
ki wobec bieżących, codziennych 
zjawisk, przemian i potrzeb życia 

To samo. oczywiście, odwracając 
rozumowanie. należy powiedzieć o 
stosunkach polityków do nauki. Po- 
lityka, która odzwierciadla tylko 
Ślepa grę i walke namietności ludz- 
kich, nie iest polityka wogóle, lub 
conajmniej nie jest polityka rozum- 


a. 
Taką pseudo - polityka graniczy z 
choroba spółeczna lub przestęp- 
stwem. Oczywiście. powierzchowną 
i błędna jest również taka polityka, 
w której sprawy personalne, ambicje 
jednostek- czy grupy dominują nad 
zagadmeniami programowymi 
Polityka właściwa i rozumna 1nu- 
si być oparta na złębokiei, mauko- 
wej analizie istniejącej rzeczy wisto- 
Ści, musi wynikać z przesłanek hi- 
storycznych, sociologicznych, ekons- 
micznych, z konkretnego układu sił 
tendencji poszczególnych grup spo- 
łecznmych. ale celem programu nie 
może być waski, ciasnv interes tych 
grup, lecz ogólny interes społeczny, 
zabezpieczający postęp i rozwój za- 


sobów i wyników wytwórczych 
narodu, jako całości. / 

Oczywiście realizacia tego pro- 
gramu polityki, opartej na funda- 


mencie potrzeb i interesów ogólno- 


ko w warunkach ustroiu demokra- 
tycznego, to jest ustroju wolnego od 
terroru i  przynmnisu ze strony 
warstw uprzywileiowanych. 
Tematem niewatpliwie bardziej 
aktnatnym, jest zagadnienie — jakie 
miejsce i rola przypadnie nauce pol- 
Skiej w nowych warunkach społecz- 
no - politycznych i gospodarczych, 
będących wynikiem ostatniej woiny. 
Stoimy dziś na progu nowej rze- 
czywistości, którą nazywamy Rzecz 


pospolita Demokratyczna. Nie ma 
dwóch zdań co do tego, że jest to 
rzeczywistość inna i pod wielu 


względami głęboko odmienna od tej, 
w której żyliśmy siedem lat temu. _ 

Jeśliby przeanalizować rzeczowo 1 
krytycznie sytuacie, z którą mieliś- 
my do czynienia w ciągu ostatnich 
2—3 lat. to niewatpliwie wynik takiej 
analizy byłby pozytywna ocena dro- 
gi politycznej, po której rozwijał się 
nasz powrót do niepodległości i naj- 
zupełniej negatywna ocena wysSił- 
ków. które z drogi tei usiłowały nas 
zepchnąć. Ale tę analizę niezmiernie 
ważna i potrzebna dla ogólnej orien- 
tacii społecznej przeprowadzili do- 
tychczas tylko politycy, kieruiący 
sie nrzede wszystkim wyczuciem po- 
szczególnych” elementów sytttacji, o7 
perujący argumentami niepozbawio- 
nymi znacznei dozy subiektywizmu, 
zrozumiałego ze wzgledu na ich 0so- 
bisty udział w rozwiiaiących się wy- 
padkach. 

Najwyższy czas, aby do analizy 
tei przystąpili ludzie nauki, operując 
metoda im właściwa. 

Niemniej zasadniczym pytaniem, 
na które odpowiedzi wyvczekują dziś 
szerokie sfery społeczeństwa, jest 
o, czym jest w istocie swej obecny 
ustrój demokratyczny naszego pań- 
Stwa, na iakich obiektywnych pod- 


stawach gospodarczych. społecznych 


narodowych, a nie grupowych możeli prawnych się opiera. iakie konse- 


mieć miejsce i skuteczny wynik tyl-ikwencie i perspektywy 


rozwojowe 


niesie w sobie na najbliższą przy* nego zużytkowana miału węglowego, 


złość. . e ; 

Oczywiście na pytanie to można 
i należy odpowiedzieć wychocząc z 
założenia, że na stan i rozwój naszych 
stosunków _ społeczno-gospodarczych 
oddziaływać będą tylko nasze we- 
wnętrzne, iimmanentne siły i czynniki, 
co dla mnie osobiście a zresztą i dlaj 
wszystkich ludzi, oceniających obec-| 
ną sytuację powojenną w Świecie — 
nie ulega wątpliwości. 

Istota nowego układu społeczno- 
gospodarczego polega na swoistym 
powiązaniu w społecznym procesie 
wytwórczym regulującej roli państwa 
działającego zgodnie z interesami €- 
gólno-narodowymi į rozporządza ją- 
cego wielkimi zasobami środków j sił 
wytwórczych. Jest o układ swoisty 
nie oparty na żaónych wzorach, czy 
naśladownictwach. Jest to układ naj- 
lepiej odpowiadający tej strukturze 
społecznej, która powstała u nas w 
wyniku zmian, spowodowanych przez 
wojnę. Jest to więc ustrój szerokiej 
i konsekwentnej demokracji nie tylko 
politycznej, ale i gospodarczej. 

Kola nauki polskiej w tym naszym 
układzje stosunków może i powinna 
być bez porównania większa niż gdzie 
kolwiek" Akademia Umiejętności mo" 
że przekształcić się w jedne z naj- 
ważniejszych ogniw postępowej my- 
Śli naukowej, regulującej nasz aparat 
wytwórczy. wytyczającej zdrowy kie- 
runek rozwojowy naszej odbudowie 
ogólno-narodowej. 

Przed uczonymi polskimi już dziś 
stoj do rozwiązania mnóstwo proble-| 
mów praktycznych: opracowanie pla- 
nu rozbudowy naszych dróg wodnych 
i związanych z nim planów rozwoju 
Hydro-elektro-energetyki stworzenie 
niezbędnego dla nas przemysłu pali- 
wa syntetycznego przemysłu kauczuko 
wego i szeregu innych, | 

Już dziś domaga się jaknajpilniej-| 
szego rozwiązania problem racjonal-| 


NRRRRANI...:qqqqqGqGqGQIqqT q_|uaiuuu 


Pod hasłem: 


w głosowaniu ludowym 


odpowiemy 


BX 


Polska Partia Socjalistyczna 


zwołuje w sobotę 
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loga, czy nawet do polityka, pogrą- 1. Dz. Stare-Rokicie 
żonego z reguły w wirze ŻyCia| 9 By © 
praktycznego. Tak samo niezbędnej © * Ruda Pabjanicka 
Sa okresy samotności w ustroniu i| 3. „  Chojny-Półn. 
kontemplacii w twórczych  przeży- 
ciach poety, kiedy ciżbe wrażeń zdo- 4. „ Górna 
bytych wśród burz życiowych ui-| 5. ,, Fabryczna 
muje w formę artystyczną. > 

Twórczość uczonego. naodwrót, 6. „ Czerwona 
wymaga jak aleć ielszeo i meil 7. „„, Prawa 
stannego, iak najbardziej przy tym : 
czynnego zwiazku z terenem i objek 8. » Widzew 
tem badań. Łaczność aledzy teorią] 9. „, Zielona 
i praktyka jest tu nieodzownym 
sprawdzianem i warunkiem procesu 10. 7 Bałuty 
twórczego. Oczýwieie est zaa 11. „ Koziny 
pracowników naukowych, rzy . 7 
wykorzystuja i opracowuia materiał Jem Julianów 


badań i spostrzeżeń. 
nych przez innych. Praktyka po- 
średnio lub bezpośrednio nie jest ni- 
czym innym. iak właśnie pewnym 
odcinkiem życia spolecznego. pewną 
dziedzina społecznego procesu wy- 
twórczego 


nagromadzo-| | 3, 
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w następujących punktach miasta: 
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Franciszka 18 
Śt.- Jańska 5/7 
Malczewskiego 24 
Senatorska 11 
Wigury 4/6 
Hrabiowska 26 
Andrzeja 46 
Armii Czerwonej 103 
Południowa 65 
Sierakowskiego 16 
Letnia 3/5 
Biegańskiego 62 
Lutomierska 10 
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St. Duniak 

S. Szudziński 
K. Lenartowicz 
J. Lewiński 
W. Stawiński 
M. Bańkowicz 
E. Andrzejak 
W. Wróblewski 
E. Ajnenkiel 
A. Karaczewski 
S. Wyrwa-Rajch 
W. Badzian 
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którego zwały rosną na naszych ko- 
painiach. Pilnym jest też problem u- 
wielokrotnienia naszej produkcji wę- 
glowej w związku z korzystną koniun 
kturą i rosnącym zapotrzebowaniem 
wewnętrznym i zewnętrznym, k 

Powstaje masa -zagadnjeń, związa- 
nych z rozwojem naszej gospodarki 
rolnej i hodowlanej z utrwaleniem 
wielkieh doświadczeń gospodarstw 
nasiennych, z uprawą nowych kultur 
technicznych itd, 

Potrzeba odbudowy naszych miast. 
przede wszystkim Warszawy wywo- 
łuje szereg kwestii urbanistycznych, 
planistycznych, technicznych i innych. 

Racjonalne zużytkowanie szeregu 
uzdrowisk miejsc wypoczynkowych, 
piękna krajobrazu Zjemi Śląskiej 
to także problemy które nie mogą po- 
zostać zdala od naukowej myśli i kon- 
cepcji, Mamy szerokie wybrzeże mor- 
skie, na którym coraz liczniej zaczy- 
naja, już pojawiać się statki pod ban- 
derą polską, ale sloi przed nami wiel- 
ki problem wieloletniego planu roz- 
budowy floty morskiej i rybackiej, 
portów, stoczni, nowoczesnych urzą- 
dzeń transportowych, przeładunko- 
wych i komunikacyjnych, 

Powstaje potrzeba ekspedycji nmiką 
wych na Ziemie Odzyskane dla do- 
kładmiejszego zbadania zapasów su- 
rowców tych ziem, dla najbardziej 
racjonalnego rozwiązania problemu 
osadnictwa į zagospodarowania tere- 
nów jeszcze wolnych, Musimy budo- 
wać nowe fabryki i  wdoskonałać 
techniczne zacofanie, musimy praco- 
wać nad podniesieniem poziomu jlo- 
ściowego i jakościowegąę  produkcef, 
nad usprawnieniem metod osiągania 
najwyższej wydajności pracy, Niepo- 
aobna rozwiązać tych zadań bez włą- 
czenia się do tej pracy całego zespo- 
łu pracowników naukowych, wszysi- 
kich specjalistów w różnorodnych 
dziedzinach wiedzy į uczonych, 

Powstaje paląca potrzeba szybkie- 
go ożywienia Akademii Nauk Tech. 
nicznych, powołania szeregu komisyj 
naukowych, stworzenia nowych labo- 
ratorjów, uruchomienia wydawnictw 
naukowych, rozszerzenia pracy nad 
wychowaniem nowych kadr pracow- 
ników nauki, 

Wyliczyłem tu fragmentarycznie 
tylko część zadań, które potężniejący 
nurt życia w odrodzonej Ojczyźnie, 
stawia przed nauką polską. Zadania 
te niewątpliwie będą wzrastać w mija- 
rę rosnącego tempa wyzwolenia się 
sił twórczych w narodzie, a sił tych 
jest wiele. Mimo ciężkich strat ponie- 
sionych w wojnie, uczyniliśniy po- 
tężny krok naprzód, a nie wstecz — 
w naszym pochoaze dziejowyim. Wa- 
runki dalszego naszego rozwoju będą 
stawały się coraz bardziej korzystne 
gdy zdołamy zjednoczyć się we wspól 
nym wysiłku niewyczerpaną energię 
ludu polskiego z rozważną samodziel- 
ną myślą i taktyką sterników państwa 
i z bogatym doświadczeniem ; współ 
działaniem nauki polskiej. / Życzę 
serdecznie, aby obrady panów przy- 
czyniły się do uświetnienią zdobyczy 


Akademii Umiejętności w ciągu 
Tó-letniego okresu jej wspaniałego 
rozwoju. 


e 


Byle nie do Polski 


Agencja France Presse donosi 
z Neapolu, że ewakuacja wojsk 
Andersa z Włoch nastąpi w prze 
ciągu najbliższych miesięcy. Co 
miesiąc opuszczać ma Włochy 20 
tysięcy żołnierzy. 3 tys. żołnie- 
rzy odjechało we wtorek. Przz:d 
dwoma dniami statkiem Mauryta- 
nia opuściło Włochy 5 bys. Pola- 
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i pełmuym zwycięstwem obozu demokratycznego w Polsce 
ZAKOŃCZYĆ Się musi referendum ludowe w dniu 30-60 czerwca 


W Centralnym Robotniczym Do-|dla których tak postępuje. Zresztą, 
mu Kultury odbyła się wczoraj wiel-|przywódcy PSL sami przyznają się, 


ką narada wojewódzkiego aktywu 
PPS i PPR w Łodzi, poświęcona 
zagadnieniom referendum ludowego. 
Sala CRDK, wypełniona po brzegi 
aktywisiami i działaczami robotni- 
czymi, udekorowana jest transparen- 
tami, na których wypisane są aktual 
ne hasła jednolitego frontu klasy 
pracującej. Nad sceną widnieje O- 
rzeł Biały; a w głębi sceny — 
czerwone sztandary obydwu brat- 
nich partii. A 

MOWA WICEPRZEWODNICZACE- 

GO WK PPS 

Naradę zagaja sekretarz WK PPS, 
tow, W. Stawiński, udzielając jako 
pierwszemu głosu wiceprzewodniczą” 
cemu WK PPS, red. A, Karaczew- 
skiemu. 

Tow. Karaczewski wygłasza dłuż- 
sze prźemówienie, przerywane czę” 
sto przez słuchaczy oklaskami. Mów 
cą omawia wielkie znaczenie gło” 
sowania ludowego oraz nakreśla 
konkretne zadania, stojące przed 
aktywistami  partyjnymi w przede 
dniu tego najpoważniejszego aktu 
państwowego od czasu odzyskania 
niepodległości. 

Wstecznietwo, reakcja i faszyzm 
— [rozpoczyna mówca — to wszy- 
stko, co stanowi uosobienie walki z 
socjalizmem, z demokracją, co 
sptzysięgło się przeciwko postępowi 
w Polsce — nie śpi. Siły wsteczne, 
czerpiące' swe soki żywotne w mię- 
dzynarodowym kapitale, pragną zni 
szczyć to wszystko, co demokracja 
polska zdobyła ciężką walką, krwią 
i potem, co wywalczyła dla narodu 
po to, aby przeszkodzić reakcji, ka- 
pitalistom i obszarnikom powrót do 
władzy w Polsce, 

Sprawą referendum posiada nie 
tylko państwowe znaczenie. Od je- 
go wyniku zależeć będzie cały bieg 
wypadków na arenie międzynarodo- 
wej i błędem jest myśleć, że chodzi 
tylko o sprawę polską. Możnaby za- 
pytać, w jaki sposób kwestia jedno- 
izbowości naszego parlamentu, kwe- 
stia reform socjalnych i granic za- 
chodnich związane są z życiem mię 
dzynarodowym. Odpowiedź jest pro- 
sta, W Polsce zmierzą się w refe- 
rendum dwie zasadnicze europejskie 
koncepcje polityczne, zmierzy się 
świat pracy i kapitał. Referendum 
jest dla reakcji tylko pretekstem do 
rozgrywki ze wschodzącym nowym 
światem demokracji, pretekstem do 
walki z naszym nowym ustrojem. 
Faszyzm, dla którego każda droga 
prowadzi do celu, odważył się za- 
czepić pierwsze z trzech pytań re- 
ferendum, bo wie, że stanowimy si- 


łę, bo liczy się z mową rzeczywi-|stało zabitych przez tłum w Hai- 


stością polską i nie mógł zaczepić 
pozostałych dwóch pytań. Pierwsze 
pytanie, dotyczące senatu użył ja- 
ko platformy do rozhuśtania > walki 
politycznej, Uczynił to w .momencie, 
gdy pewne reakcyjne siły zagianicz- 


ne podnoszą głos przeciwko naszym dzenie ministrów spraw zagranicz” dowaniamj. e y 
granicom na Zachodzie.jnych 4 mocarstw rozpoczęło się wjzul, dotyczących szkód poniesionych 
uczyniono mo-|dniu 19 bm. o godz. 15 i trwało|przez osoby prywatne. Po zakończe- 
Na posiędzeniuj|niu posiedzenia 


słusznym 
Ze sprawy senatu 


ment zasadniczy. I ciekawe: walczy|do godz. 


że senat nie jest dla nich najistot- 
niejszym problemem. Widzimy więc, 
że reakcja pragnie narzucić naro- 
dowi zmorę senatu kosztem tuma- 
nienia naiwnych, lub nieuświado- 
mionych, że pragnie właściwie zli- 
czyć swe siły. Ale świat pracy w 
Polsce nigdy na to się nie zgodzi, 
aby Radziwiłłowie weszli do wyższej 
izby. Świat pracy wie, że senat jest 
potrzebny, ale właśnie faszystom, 
obszarnikom i fabrykantom — i dla 
tego zdecydowanie głosować będzie 
przeciwko  senatowi i przeciwko 
reakcji. Referendum łączy się ści 
śle — mówi dalej red. Karaczew- 
ski — ze sprawa wyborów, kiedy 


to reakcja przypuści zapewne osta- |dobrobyt 


teczny 
Dlatego też obecnie, kiedy od wo- 
li klasy robotniczej zależy b. wie- 
le, każdy demokrata musi sobie u- 
Świądomić, że jest coś winien swe- 
mu marodowi, i, że musi na swoim 
najszczuplejszym nawet odcinku 
pracy wytężyć całą swoją energię, 
aby przyczynić się do walnego zwy 
cięstwa obozu postępowego w Pol- 
sce. Prawda nasza musi za pośred- 
nictwem aktywistów dotrzeć do każ 
dego zakątka, do Świadomości każ- 
dego obywatela. Aktywiści mają te- 


produktów 
wsią, a miastem. Od naszej własnej 
sprawności politycznej 1 postawy 
zależy, jak ustosunkuje się do nas 
świat i czy utrwakmy i pogłębimy 
nasze demokratyczny i wolny ustrój! 
(cklaski). 

PRZEMÓWIENIE SEKRETARZA 

PPR 

Następnie głos zebrał II sekretaz 
PPR-u, tow. Kozłowski, który w 
ten sposób scharakieryzował sytua- 
cję: _ Wielokroć zbierał się świat 


raz silną broń w ręku, a mianowi-|pracy, by stanąć do walki przeciw 


cie, 
Jedności Narodowej, 


wszystkie osiągnięcia Rządu jtwierdzom swych wrogów. Dziś jed- 
który  zmiósł|dnakże staje do zadania poważniej 
świadczenia rzeczowe, podnosi stale lszego jeszcze, 


postawionęgo mu 


Walii i mamiliesłacje 


TEL AVIV, (PAP), — Zaburzenia 
w Palestynie rozwijają się szyb- 
ko. Donoszą tu g koncentracjach 
wojsk i masowych rewizjach, 
Dnia 18 czerwca w południe gru- 
pa uzbrojonych Żydów wkroczy- 
łą do kasyna oficerskiego w Tel 
Avivie i uprowadziła, grożąc re- 


iwolwerami, 5 oficerów  bryttyj- 


skich, Dwóch oficerów, którzy 
stawiali opór — pobito, Dowódca 
okręgu wojskowego generał Kae- 
sels zawiadomił burmistrza Tel 
Avivu o wprowadzeniu godziny 
policyjnej od 19 czerwca o godz, 
5-ej rano. W Jerozolimie w cza- 
sie starcia ranni zostali 2 oficero- 
wie brytyjscy. W pogrzebie 10 
ofiar napadu na warsztaty kole- 
jowe w Fłaifie wzięło udział 30 
tys. osób, 


TEL AVIV, (PAP). — Wazelki 
ruch kolejowy między Paelstyną, 
Syrią i Transjondanią został za- 
wieszony do odwołania, Warszta 
ty kolejowe w zatoce haifakiej 
zostały dotkliwie uszkodzone, W 
wyniku wybuchów, spowodowa- 
nych przez zbrojnych Żydów, 10 
osób zostało zabitych i 10 ran- 
nych. Jedna z większych rewizji 
wojskowych, przeprowadzona w 
osiedlu Beithamawa nad Morzem 
Martwym, spowodowała starcie 
wojska z osadnikami. 8 osadni- 
ków odniosło rany, 62 osadzono 
w obozie odosobnienia w Latrum. 
Dwóch żołnierzy brytyjskich zo- 


w Palestymie | 
Posłuluiy Komitielu Hebrajskiego 


fie, gdy wóz wojskowy zetknął brytyjski w Palestynie stracił moc | demokracji, z PSLrem, 


; mas i stworzył warunki|przez rząd i blok demokratyczny, 
szturm pa nasze pozycje.|dla swobodnej wymiany żywności i|Od aktywności świata pracy w te- 
przemysłowych między|renie zależeć będzie rezultat dn. 30 


czerwca. Musimy stwierdzić w gło” 
sowaniu, że nasza polityka od oku- 
pacji po dzień dzisiejszy, była słu- 
szna. 

Przemówienie swe kończy wezwa- 
niem do unicestwienia wpływów 
reakcji w Polsce, Jak świat pracy 
zwyciężył w Czechach i Francji, 
jak w Anglii umiał wykurzyć z 
rządu Churchilla, tak w Polsce mu- 
si wykurzyć Mikołajczyka. Gwaran- 
cją zwycięstwa jest jednolity front 
klasy pracującej. 

Na zakończenie narady, zgroma- 
dzeni przyjęłi jednogłośnie rezolu- 
cję, w której stwierdzają, że na- 
ród poraz pierwszy od odzyskania 
niepodległości ma możność swobod- 
nego wypowiedzenia w referendum 
swej woli, i swą decyzją udaremnić 
zakusy reakcji, mącicieli pokoju i 
podżegaczy nowej wojny. Że od de- 
cyzji „tak' zależy dobrobyt Poł- 
ski i narodu i skuteczna walka z 
otwartym wrogiem świata pracy i 
z którym 


się z 2,000 demonstrujących. Ara-|z chwilą, gdy Narody Zjednoczone wiążą swe nadzieje podziemne ele- 


bów. 

WASZYNGTON (PAP). Hebraj- 
ski 
go zgłosił proklamacje ua rzecz u- 
tworzenia w Palestynie żydowskiej 
republiki demokratycznej „z aproba- 
ta lub bez aprobaty Wielkiej Bry- 


tanii“. Zdaniem komitetu, mandat 


komitet wyzwolenia narodowe- 


objęły dziedzictwo po dawnej Li- 
dze Narodów, która udzieliła -tego 
mandatu Wielkiej Brytanii, Inne 
gnupy syjonistyczne w Waszyngtonie 
oskarżają Wielką Brytanię o pod- 
sycanie opozycji Arabów wobec pro 
jektu niezwłocznej imigracji 100 ty 
sięcy Żydów do Palestyny. 


komunista przewodniczącym 


pariameniu Cze 


PRAGA, (PAP). — W ub. wto- 


rek odbyło się pierwsze plenarnej nej, b. przewodniczący 


posiedzenie nowego parlamentu 
uctawodawczego republiki cze- 
chosłowackiej przy udziale człon 
ków rządu i przedstawicieli świa 
ta dyplomatycznego. Posiedzenie 
zagaił premier Fierlinger. Po zło- 
żeniu ślubowania posłowie przy- 
stąpili do wyboru przewodniczą- 
cego parlamentu, Wobec niemoż- 
ności uzyskania porozumienia co 
do osoby kandydata, partie komu 
nistyczna, socjal-demokratyczna 
i narodowo-socjalistyczna wysu- 
nęły ewych własnych kandyda- 
tów. Ponieważ jednak głosowa- 
nie nie dało żadnej zdecydowanej 
większości, przystąpiono do dru- 
giego głosowania. Największą i- 
lość 153 głosów otrzymał poseł 
partii komunistycznej prezes ra- 
dy naczelnej związków zawodo- 
wych Antoni Zapotocki. Kandy- 


W Paryżu ~ sprawy techniczne 


PARYŻ (PAP). 


16.40. 


dzić o senat ta sama grupa społecz-|przewodniczył minister Byrnes. Po- 


na, której dawniej przeciwko niemu |ruszano sprawy o charakterze ści-|skim w celu 
występowała, uważając, że jest ona śle technicznym. Na porządku obrad |Następne c 
hamulcem woli narodu i jego przedjumieszczono sprawę klauzul gospo-|spraw zagranicznych 


stawicielstwa — sejmu. Jasne, żejdarczych, których większa część by- 


reakcja ma inne istotne przyczyny, ła już poprzednio 


- Głosując trz 


Czwarte posie-|Były to sprawy związane z odszko- 


Następnie sprawy klau- 


sekretarze delega- 
cji zebrali się w Pałacu Luksembur- 
kontynuowania prac. 

ministrów 
odbędzie się 
w czwartek, dnia 20 czerwca, o 


posiedzenie 


rozpatrywana. |godz. 11 rano. 


y 


chosłowuckiego 


dat partii narodowo-socjalistycz- 


sowego zgromadzenią narodowe- 
go poseł Dawid uzyskał 142 gło- 
gy, Wyborem dwóch wicemar- 
szałków zakończono pierwsze ple 
narne posiedzenie. 


Benesz prezydentem 
PRAGA (PAP). Edward Benesz 


został obrany jednomyślnie prezy- 


dentem republiki czechosłowackiej, 


Republika 


tymcza- | 


menty, agenci faszyzmu międzyna- 
rodowego, Że przez trzykrotne 
„tak” PPS i PPR oraz cała klasa 
robotnicza wyrazi umiłowanie wol- 
ności i przywiązanie do ustroju de- 
mokratycznego, i że przeto wzywa 
się każdego Obywatela i Polaka 
do głosowania „tak*. 

Po przyjęciu rezolucji, narada zo- 
stała zamkniętą odśpiewaniem Czer- 


wonego Sztandaru i  Międzynaro- 
dówki, 


W slużkie pokoju 


| PARYŻ, (PAP), — Francuski 
związek narodowy intektualistów 
organizuje od : do 30 czerwca 
| „kongres myśli francuskiej w 
|słyżbie pokoju”. W obradach 
kongresu, poświęconych nauce, 
sztuce i literaturze, wezmą udział 
wybitni przedstawiciele francu- 
skiego zagranicznego świata in- 
telektualnego, Celem kongresu 
jest uzgodnienie akcji postępu i 
poko ju. 


I 1 A > 


Włoska 


obejmie dobra królewskie 


RZYM, (PAP). — Rada Mini- 
|strów uchwaliła, że: wszystkie 
dekrety z mocą ustawy będą 
sankcjonowane i promulgowane 
przez prezesa rady ministrów. 
Wyroki sądowe będą rozpoczy- 
nały się formułą: „W imieniu na- 
rodu włoskiego”. Włoska flaga 
narodowa zachowa dotychczaso- 
we barwy zielona, biała i czerwo 
na, lecz pozbawiona będzie herbu 


Hieny 


KRAKÓW (PAP), — Na terenie 
Oświęcimia uięto ostatnio 15 osób, 
które w poszukiwaniu kosztownoś- 
ci, dopuściły się znieważenia pro- 
chów wieźniów. zamordowanych w 
obozie oświęcimskim. 


królewskiego, Przysięga, złożona 
w swoim czasie na rzecz Domu 
Sabaudzkiego, zachowuje swą 
wążność, jako przysięga na rzecz 
republiki. Prezes Rady Ministrów 
uzyskał prawo mianowania ko- 
misarza do zarządu dobrami Do- 
mu Sabaudzkiego. 


Precz z senctem 
RZYM (PAP). Na ostatnim po- 


siedzeniu gabinetu ministrowie To- 
gliatti (komunista) i Nenni (socja” 
lista) zgłosili wniosek o rozwiąza- 
nie senatu. Decyzje w tej sprawie 
odłożono do następnego posiedze- 
nia gabinetu. 


unicestwiasz wszystkie ninki m ędzynurodowego faszyzmu 
nu wolność i całość Rzeczypospolitej 


mimmmmmmmmm 


mmm. 
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Czy hasło — „nie oddamy władzy” jest antydemokratyczne 


Raczkiewicz i Anders 


nowe wydanie Mościckiego i Rydza 


_ W przemówieniach działaczy po- 
litycznych, w artykułach dyskusyj- 


nych można spotkać twierdzenie, 
które — upraszczając problem wal 
ki politycznej w Polsce — jest sfor 


mułowane w lapidarnym skrócie: 
„Nie oddamy władzy”. Te gromkie 
słowa, padające z trybun politycz- 
nych przed wynikami referendum i 
przed wyborami do parlamentu wy- 
wołują zastrzeżenia. Mają wy- 
dźwięk aktu antydemokratycznego, 
który neguje wartość i znaczenie 
kartki wyborczej, jako najbardziej 
demokratycznej formy wyrażania o- 
pmii o zjawiskach ustrojowych i 
politycznych, 

Zarzuty tego typu są formułowa- 
ne — powiedzmy to sobie otwar- 


ce? — przez tych, którzy z różnych|PSL posiada pewną ilość ludzi 


najczęściej koniunkturalnych wzglę 
dów przystawali do naszego życia 
politycznego, ale ciągle wierzą jesz- 
cze w „cud“, ściślej mówiąc w 
przewrót, który spowodują w Pol- 
sce świadomi przeciwnicy obecnego 
ustroju, poparci przez rzeszę nie- 
zadowolonych. 

Warto, a nawet należy omówić 
zagadnienie władzy politycznej w 
Polsce, i ustalić, czym kierują się 
cn którzy mówią „nie oddamy wła- 
dzy“ i jaki to ma związek z demo- 
kratycznymi formami rządzenia. 

Oczywiście silne słowa o  utrzy- 
maniu za wszelką cenę władzy ma 
ja w sobie trochę z patosu i roz- 
goryczenia ludzi, którzy wiożyli 
wiele wysiłku, w budowę i przebu- 
dowę Polski, a którym ciągle ktoś 
bruździ i przeszkadza. To znie- 
cierpliwienie jest może nieraz nie- 
potrzebne. Bo zważmy szczerze: 
komu w Polsce można oddać wła- 
dzę polityczną ? 

Te ośrodki działania polityczne- 
ge, które są w absolutnej negacji 
do naszego życia po drugiej woj- 
nie światowej, są bezpowrotnie skar 
zane na uwiąd starczy. Chcą one 
bowiem czegoś niemożliwego — po 
wrotu przedwojennych stosunków. 
To nic nie znaczy, że zamiast Ry- 
dza bylby Anders, a zamiast Mo- 
ścickiego — Raczkiewicz. Treść i 
sens ich działalności pozostałby ten 
sam... Jasne, że posiadając środki 
działania, będą oni jeszcze przez 
pewien czas bruździć, przysyłając 
do kraju swych agentów  uzbrojo- 
nych i działających przy pomocy 
innych środków,  Operują oni dziś 
jednak ostatnim argumentem ludzi 
zgranych _ politycznie — rachubą 
na wojnę między państwami za- 
chodnio - europejskimi a _ Związ- 
kiem Radzieckim. Wiemy z do- 
świadczenia historycznego, czym 
taka stawka polityczna się kończy... 

Te partie polityczne, które two- 


czy stronnictw. Istnieje jedno tylko|domie godzili się na ten stan rze-|cy. Faktu tego nie przysłoni żadnag 
czy. Być może, że problem powięk|formalna gadanina o kartce 
szania wpływów politycznych w na-|borczej i woli wyborców, bo prze% 


zastrzeżenie. Ponieważ Polskie 
Stronnictwo Ludowe posiada pro- 
gram najmniej radykalny i wspie- 
ra się na chłopie, posiadaczu samo- 
dzielnego gospodarstwa, ludzie prze- 
ciwni postępowi — reformie rolnej 
i upaństwowieniu kluczowych gałę- 
z: przemysłu — chętnie wykorzy- 
stują szeregi PSL do własnej dzia- 
łalności politycznej. Nie znaczy to, 
aby inne partie polityczne  pozba- 
wione były całkowicie elementu ko- 
niumkturalnego, typowo _ karierowi- 
czowskiego. Trudno przesądzać, kto 
jest gorszy —  koniunkturalny ka- 


rierowicz, czy świadomy agent 
wrogiej sprawy. 
Stwierdzić jednak należy, że 


w 
swych szeregach, którzy mimo, że 
to stronnictwo jest wspólrzadzące— 
posiadają zdecydowanie negatyw- 
ne nastawienie do ustroju i władz 
Polski. Nie chcemy twierdzić, że 


KURIER POPULARNY 


rodzie za wszelką cenę odgrywał tu 
stosunkowo dużą rolę. Tym nie- 
mniej jednak nie mogła to być tyl- 
ko sprawa wewnętrzna tego stron- 
nictwa. Choćby dlatego że dopiero 
alarmy i ataki prowadzone ze stro- 
ny lewicowych ugrupowań na reak- 
cyjne elementy w PSL spowodowa- 
ły, że władze tego stronnictwa za- 
częły publicznie poprzez odpowied- 
mie uchwały przyznawać się do te- 
go zjawiska i wyciągać odpowied- 
nie wnioski. 

To też, jeżeli niektórzy działacze 
partyj stojących programowo bar- 
dziej na lewo od PSL, twierdzą, że 
nie podzielą się władzą polityczną 
z wrogami obecnego ustroju, któ- 
rzy poprzez to stronnictwo chcieli- 
by nas zepchnąć z obranej drogi— 
to w tym wypadku opinia ich wy- 
raża najżywszą troskę o sprawę 


odpowiedzialni politycy PSL świa-|demokracji i dobro człowieka pra- 


Znowu nowa broń... 


WASZYNGTON, (SAP).— Gen. 
Everatt S, Hughes (z armii Stanów 
Zjednoczonych) wyjawił szereg 
fantastycznych szczegółów, doty- 
czących nowej broni pociskowej. 
Jakkolwiek wynalazek ten jesz- 
cze jest w fazie eksperymentowa 
nia, uczeni spodziewają się, że no 
wa broń będzie mogła zwalczać 
rakiety atomowe, lub niszczyć sa- 


moloty panceme, załadowane 
bronią atomową. 

Nowa broń będzie wyrzucać 
strumień roztopionego metalu z 
początkową szybkością ok. 8 km. 
na sekundę i nie będzie siły, któ- 
ra mogłaby ten strumień odwró- 
cić albo mu się przeciwstawić, Be- 
dzie on przebijał na wylot płyty 
pancerne a bombie atomowej da 
„prztyczka w nos“. 


Dania chciała być 


niemiecką 


prowincją 


WASZYNGTON (ZAP).-—Ame-| gotowany na to, „że będzie powie 


rykański Departament Stanu opar | 
doku-| wypadku, jeżeli wojska niemiec- 
w|kie opuszczą kiedyś Danię. Zna- 


blikował nieznane dotąd 
menty, + których wynika. że 
październiku 1942 r. H'tler chciał 
zrobić z Danii prowincję Rzesży. 
W poufnym memorandum pəd- 
kmeślono wówczas, że „Hitler po- 


trzebuje w Danii rządu marionet-| Ślili, na co zasługuje 
który zadośćnuczyniłby | który się z nimi związał. (ig). 


kowego, 
wszystkim jego życzeniom', ale 
jednocześnie zwracano uwaję, że 
ten, kto zdecyduje się stanąć na 
czele tego rządu, musi być przy- 


BIAŁYSTOK (PAP). Wojskowy 
sąd rejonowy w Białymstoku rozpa- 
trzył sprawę Adamskiego Stanisła- 
wa, oskarżonego o przynależność 
do nielegalnej organizacii NSZ, oraz 
o udział w napadach na jednostki 


szony na najbliższej latarni“ w 


mienne jest, że hitlerowcy tym 
zdaniem najlepiej scharakteryzo- 
wali samych siebie i słusznie okre 
człowiek, 


| 
Jakich zmian social 


Str. 3 


Dwie izby 
W awiązłku z glosowaniem ludos 


iwym, a szczególnie z pytaniem czy 
jesteś za zniesieniem Senatu?" toczy 


Moim zdaniem, przed tym, nim 
rozpoczniemy dyskusję ma powyższy 
wy-jtemat, trzeba przede wszystkim u- 
mówić się o jakiej dwuizbowaści į ja- 
cież jeszcze w Jałcie Roosevelt, Staąkim systemie organizacji państwa bę 
lin i Churchill (właśnie Churchill! )fdzie się mówić. Jeśli Parlament jest 
ustalili, że z życia politycznego po-fjostateczną formą wyrażającą wolę 
wojennego światą mają być  rugo-gludu, to sprawa dwuizbowości przed- 
wane partie antydemokratyczne iNstawia się zupełnie inaczej niż wów- 
faszystowskie. Myśmy decyzje jał-gczas, kiedy naród sam jest ostatecz- 
tajskie wprowadzili w życie i dla-fną instancją, która rozstrzyga pow- 
tego mamy prawo nie liczyć się zĄstające w parlamencie konflikty lub 
kartką wyborczą endeka, sanatora,b wątpliwości. 
oenerowca i wszystkich ich „krew Przyklad: W Zw. Sow. istnieją 
niaków“ po przekonaniach politycz-kdwie izby, ale w razie niemożności 
nych. 

Ponadto. Kto w Polsce wyobraża g Wyższej rady ZSRR rozwiązuje 
sobie możliwość rozwoju kraju Hrade i zarządza nowe wybory, czyli 


zj. i ; z 
przedwojennymi kapitalistami 190070 S iei Upole: mg k 
obszarmikami. Przedstawmy sk: sea gr 
powrót i gospodarkę naprzykład wi Zupełnie RAPA 1e8% 1a Ete 
Łodzi przedwojennych fabrykantów Zjedn. yć Senat is nohut A 
niemieckich, polskich, żydowskich if ktg więlcszością projekt ustawy izby 
nych, Przecież większość per ezenienión to ustawa przepada, 
łódzkich przy obecnych A więc mówiąc o „dwiizbowośai, 
saeh surówzówych |! Rao to trzeba przede wszystkim umówić sigs 
wych w świecie, byłaby skazana naj czy zakładamy, rake M kret ŻA 
bezczyńność. m ich tobotnicy = kdy w parlamencie istnieje jakas dros 
głodowe zasiłki państwowe. Zuboża je R Ha ai hi PPO A nees 
łe społeczeństwo musiałoby przyjąćd PE wię. da WAŁY, DAAA REZE pie 

mę parlamentu drogą wyborów no- 


taki i i i jakość to- 
akie zarobki i ceny i jakość to wych reprezentantów, bądź przez re” 


wadrów, jaką kierując się jedyniej 3 : 

RO pnn a Aa ERA p eronóm, oti zapytania noroi o 
Ea a ody Kopinję. Jasnym jest, że w tym wypad 
A ” P £ ku sprawa dwuizbowości zatraca na 
> - 


Fswej ostrości, 
lopuściły do tego.  Oczywiści J ; 
Ro scity 80. y e ra-Pnach Zjedn., to problem Sevatu uro- 
zem z dekretem ` uspołecznieniuf sta do olbrzymiego znaczenia, Staje 
częściowo średniego 
przemysłu i o reformie rolnej nie stwie w sensie negatywnym. 
spadła manna z nieba. Najsprawiedj py wiekszosci państw demokratycz- 
A ? Fnych obie izby stanowią jeden parla- 
owocować dopiero po pewnym cza-h Zw, Sow.). 
sie, Ale to co się dokonuje w P ol-H Wszystkie spory odbywają się zatem 
sce — mimo niedociągnięć i trud- |jakgdyby wewnątrz parlamentu, 
złej woli czy egoizmu — jest jedy-inty SEJM I SENAT JAKO ODRẸB- 
ną najsłuszniejszą droga na - 
mogła Polska wkroczyć po drugiejfustawodawstwa. 
wojnie światowej. | dlatego wła-j Jeśli zaś dwie izby nie sa równo- 
cyzm wynikający A troski o to, cof ważają się za miezależne organy na- 
robimy — wszystkim ludziom, któ- 
stach nagrego nikt nie rozwiąże, gdyż trudno 
ustach, TORI prawa jako demokra-fwtedy znaleść podstawy do rozwiąza= 
ci powiedzieć: 
nawet w wypadku, jeśliby istniała 
ANTONI POKORSKI gysakaś droga. (Przykład Polska). 


Robotnicze i chłopskie partie nic Jesli jest natomiast tak jak w Sta- 
ciężkiego i gsig on decydującym organem w pañ- 
liwsze programy i dokonania moga 

fment (Stany Zjedn. i 
ności wynikających z czyjejś tami U mas w Polsce natomiast mieliś- 
która yE ORGANY NARODU ù zakresie 
śnie — życzliwie traktując kryty-frzędne, to wobec tego, że obie izby u- 
3 R grodu, istnieje wieczny konflikt, któ- 
rzy mają tylko — „nie 

5 „władzy nie oddania ich i odwolania się do narodu, 

my.. 


dokonano w Anglii 


Odpowiedź na listy z zagranicy posłanki Jenny Lee 


Zapytano mnie w listach 
przyjaciół z Austrii i z Francji, 
czy rząd socjalistyczny dokonał 


rzą Rząd Jedności Narodowej niel Wojska Polskisgo i w napadach ra- | dużych zmian socjalistycznych w 


dąża do wyłączności w stosunku do 
siebie. Żadna z nich nie chce nie- 
podzielnych wpływów i  rugowania 
z życia politycznego innych partii 


bumkowych z bronią w- ręku. W wy-| Wielkiej 


niku rozprawy wojskowy sąd Tejo- 
nowy w Białymstoku wydał wyrok 
skazujący Adamskiego Stanisława 
na karę śmierci. 


Brytanii i co z planem 
Beveridge'a? 

Sami jesteśmy winni temu, iż 
zbyt mało wie się o zmianach do- 
konanych przez rząd socjalistycz- 
ny w Wielkiej Brytani i jego za- 
mierzeniach na przyszłość. Rząd 


od| pomieszczenia się znajdą. Już te- 


wych mleka, masła, sera a przy” 
szłym matkom nawet mydła na 
zapas pod koniec wojny. Ludność 
obecnie domagała się utrzymania 
tych racji. 


raz dzięki kantynom i jadłodaj- 
niom 2 miliony dzieci dostaje o- 
biady bezpłatnie, czyli stanowi to 
40 proc. obecnie uczącej się mło- 


dzieży. Oprócz tego dostają wszy- Socjalistyczny Rząd _ Brytyjeki 


stkie dzieci i j 
aos zy wi a 1 mleka zwiększył eksport Wielkiej Bry- 
ększe. tanii, rozwinął budownictwo, pod- 
Ministerstwo Zdrowia roztacza | niósł stan szpitalnictwa i popie” 


specjalną opiekę nad matką i 
dzieckiem. Okręg kopalniany Po- 


ra wynalazczość. Już po pierw- 


W Tokio — jak w Norymberdze 


socjalistyczny dokonał przede szej wojnie światowej zaczęto bu- 


Obrońcy usiłuju przeciągać proces 


TOKIO, (SAIP). — Sir William 
Webb, przewodniczący tutejsze- 
go Trybunału do sądzenia prze- 
stępców wojennych na sesji po- 
niedziałkowej, uciął przeciągające 


się badania świadków i zarządził, 
aby w przyszłości badania za po- 


KUPON Nr. 36 
I AKCJA PREMIOWA 
dla Czytelników 
KURIERA POPULARNEGO 


Wyciąć ' zachować 


wszystkim ważnych posunięć w 
dzidzinie świadczeń społecznych, 
między innymi wprowadzając bez 
płatne świadczenia zdrowotne 
przez Ministerstwo Zdrowia, pod- 
wyżek płac 5 szylingów tygod- 
wowo za dzieci, ubezpieczeń od 
wypadków, podwyżek żołdu żoł- 
nierzom, podn':esienia płac wdo- 
wom f sierotom. 

Ministerstwo Oświaty dostar- 
czyło 80,000 wyszkolonego dodat 
kowego personelm nauczycielskie- 
go w związku z podn'esien'em 
wieku szkolnego od lat 15-tu od 
1 kwietnia ,945 r. 

W szkolnictwie przewidywane 
są obiady dla wszystkich dzieci 
pe gdy tylko personel i 


mocą krzyżowych pytań były zre- 
dukowane do minimum: jeżeli bo- 
wiem obrona każdego z dwudzie- 
stu ośmiu oskarżonych zechce w 
ten sposób zbadać wszystkich 
świadków, to proces może się cią- 
gnąć i cztery, lata. 


łudniowej Walii, który przed woj 
ną słynął z nędzy i ubóstwa obec” 
nie może pochlubić się znacznie 
wyższym poziomem zdrowia. W 
okręgu tym w czasie wojny mat- 
ki i dzieci miały szczególne pierw 
szeństwo w przydziale żywności 


dować domy na wielką skslę — 
obecnie Rząd Brytyjski ma na- 
dzieję już pod koniec roku zapew 
nić domostwa 3/4 miliona ludności 
i uczynić wszystko możliwe, by 
znaleźć. odpowiednie siły robocze 
i zapobiec brakowi materiałów 


w zwiększonych racjach dodatko= | budowlanych, 


W poszukiwaniu tłuszczów 


LONDYN, (SAP). — Sekretarz 
Stanu do spraw kolonialnych dą- 
żąc do zwiększenia światowych 
zasobów smarów i tłuszczów ja- 
dalnych zarządził zbadanie, czy 
da się zorganizować na wielką 


skalę produkcja orzechów ziem-| 


nych w Afryce, zwłaszcza w Tan- 
ganajce. Ekipa rzeczoznawców 
ma przybyć do Tanganajki około 
26 czerwca i przeprowadzi studia 
wraz z miejscowymi rzeczoznaw= 
cami. 


Str. 4 
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Łódź w obl 


Wszyscy uczciwi Polacy odpowiadają irzy razy „iak' 


Ruch  przedwyborczy w Łodzi 
przybiera z każdym dniem na sile. 
est to zupełnie zrozumiałe. Zagad- 
nienia, związane z referendum lu- 
dowym żywo interesują cały naród. 
Głosowanie ludowe potwierdzić ma 
wolę mas robotniczych i chłopskich 
do utrzymania za wszelką cenę rzą- 
dów demokratycznych w Polsce, do 
ugruntowania i pogłębienia reform, 
korzyści i dobrodziejstwa których 
kraj cały zdołał już odczuć i na- 
leżycie ocenić. 

O co więc i z kim toczy się wal- 
ka? Toczy się ona jedynie z reszt- 
kami tych czynników, które idą je- 
szcze przez  nieświadomość, czy 
przez głupotę na pasku  niedobit- 
ków reakcji, marzącej o przywróce- 
nie starych porządków, które tak 
drogo kosztowały Polskę i które w 
konsekwencji doprowadziły do. wrze- 
śniowej katastrofy. 

Ale są to` marzenia ściętej gło- 


= 


à 


Puskusia 


Blok stronnictw demokratycznych 
naszej kamienicy zajmuje się żywo |tym swoim dziedzicem i jego Kaz | i Agi d 
przygotowaniamm do zbliżającego Się |do tej drugiej izby nie zamiaruje? —39%» Ze zmorą zycia gospodarczego 


głosowania ludowego. 

— Jadziem, Redaktorze, do tej Wo 

li Nienaskiej — powiada do 

tow. Lufa, — Zielonka stawia swo- 
ją dryndę, zabieramy tow. Dzwońcu 
i ob. doktora Jajeczkę. Jedź Redak- 
ter z nami! 

Rozumie się pojechaliśmy, Było to 
w niedzielę rano. Zastaliśmy wieś w 
stanie zupełnej deżorientacjt, Przed 
szopą strażacką zebrała się spora ku- 
pa budzi, Wszyscy zuciągałi się aro- 
matem wonnych „Swojaków ', splu- 
wali i frasobliwie podrapywali się po 
głowach, 

— Ano, przyjeżdżają tu różne. — 

zaczął jeden z gromady, — I naucza- 
ją, że to ma być nis głosowanie niby, 
tylko taka „próba sił... Powiadają, 
że jak Mikołajczyk wygra, to sa- 
mych chłopów do sanatu wybierze t 
wszystkie świarczeniaą zaraz pono- 
lo 
` Przecież świadczenia są już daw- 
no zniesione przez sam nasz rząd de- 
mokratyczny! — zawołał poirytowa- 
ny Lufa,—Co wy wynajdujecie! Zresz 
tą — po kiego diabła chłopom senat, 
który przecież tylko na to chcą zro- 
bić, żeby wam te hektary nazad po- 
odbierać i wszystko, co demokracja 
dla chłopów zrobiła, apiać do góry 
nogami wywrócić i rządzić narodem 
po dawnemu! 

» Amo, różnie gadały!.. — nie- 
pewnie ciągnął chlop. — Przyjeźdźał 
brat samego dziedzica, któren teraz 
przy samym Mikołajczyku służy, t 
powiadał, że właśnie te hektary i in- 
me leformy, to tylko demokracja 
chłopom na złość wymyśliła, bo teraz 
— ani na pańskiem zarobić, ani co 
komu z dworskiego pola ściągnąć! 
A świarczeniami do cna nas przydu- 
szą, że chlop nawet nie będzie miał 
czym zipać! — Proboszez teś mówi, 
że się to głosowanie religii sprzeci- 

— i okrutnie przeciw tej jednej 
izbie na ambonie jebował!.. 

— A proboszez co ma na ambonie 
do polityki? — zaperzył się Lufa— 
Amtbona jest od słowa bożego, a nie 
od zamieczyszezania woli ludu i tej 
świętej naszej demokracji! 

— „My tam nie wiemy... tak 
nauczał. Bo tylko głupi — powiadał 
— nie rozumieja, że się do dwóch izb 
więcej chłopów zmieści niż do jednejł 


š 


ale 


mnie | 


Jeżeli senat, o przywrócenie któ- 
rego tak biją się sługusi znienawi- 
dzonych przez naród bankierów, ka- 
pitalistów i obszarników, zostanie 
zniesiony i nie będzie hamował re- 
formy socjalnej i dalszego rozwoju 
oraz demokratyzacji naszego życia, 

Jeżeli głosować będziemy za kon- 
stytucyjnym zagwarantowaniem re- 
formy rolnej i unarodowienia klu- 
czowych gałęzi przemysłu — lwia 
część dochodów społecznych obró- 
cona będzie na odbudowę kraju i 
podniesienie dobrobytu mas ludo- 
wych, a nie ugrzęźnie w przepa- 
stnych kieszeniach rekinów kapita- 


wreszcie oddamy swoje 
za utrzymaniem naszych 
gramic zachodnich na Odrze i Nisie 
Łużyckiej — wówczas prastare zie- 
mie polskie, ziemie odzyskane bę- 
dą trwałym filarem naszej Niepo- 
dległości i podwaliną pokoju, a 
kraj nasz stanie się potęgą prze- 


© samacie 


—A czy om sam czasem, razem z 


spytał Lufa. 

| — „Może, wydaje się nawet, 
pewnikiem,. Ale padał, że sanat 
to izba ogrommie wielka i ważna, tak, 


e 


sze patryjoty pomieścić mogą, u sejm 
ta dobry tylko dla samych chudych 
i nie wpływowych ludzi, 

— O ciemna maso nieszczęsna! — 
ozwał się Zielonka. — A czyżeście 
widzieli kiedy, żeby dziedzice i księ- 


= 


ŝa razem 
zasiadali i z niemi jak z równemi ra- 
dzili? Chyba, że przed wyborami! A 


potem, kiedy się nad swejemi spra- 


z 


chłopów — won, ża drzwi na po- 
dwórko, albo do sieni powyciepają, 
bo nie za pan brat świniom z pastu- 
|chem! 

| — Będzieta widzieli ładną „próbę 
sił", kiedy z tego senatu zaraz zno- 
wu swój sanat, czyli sanacje usku- 
tecznią, ze starostą, granatowem po- 
licjantem, i dawniejszem urzędem 
skarbowem! A na pańskiem takie bę- 


= 
z 


iczu r 


że stę w niej wszystkie co najwięk-$ 


mysłową t polityczną, 
skutecznego oporu przeciw jakim- 
kolwiek zakusom niemieckiego irape- 
rializmu. 

Pod tymi to pozytywnymi hasła- 
mi pójdzie wyborca do urny w dniu 
30 czerwca. Jak powiedzieliśmy na 
wstępie, agitacja w ostatnich kilku- 
nastu dniach przed głosowaniem 
ludowym, trwa w całej pełni. Co- 
dziennie odbywają się masówki i 
wiece, 

Na murach miasta od szeregu już 
dni wiszą barwne plakaty i odezwy, 
wskazujące właściwą drogę każdemu 
szczeremu i uczciwemu obywatelowi. 

Warto zaznaczyć, że w związku 
z referendum wydane zostały cie- 
kawe broszury propagandowe, które 
rozchodzą się masowo wśród społe- 
czeństwa. Mówią one o tym, jak 
należy głosować, jak wypełnić kar- 
tę głosowania w komisji obwodowej 
i wyjaśniają znaczenie głosowania 
ludowego. 

Naród będzie miał swobodę wy- 
powiedzenia się we wszystkich za- 
sadniczych sprawach państwowych. 
Dlatego też referendum jest aktem, 
od którego nie wolno się nikomu 
uchylić. Każdy wyborca musi w nie- 
dzielę 30 bmż pójść do komisji i od 
ać swój ważki głos, który zade- 
cyduje o losie i przyszłości Ojczy- 
zny, 

Jeśli już mowa o wydanych bro- 
szurach, wspomnieć warto o jednej 
iz nich pt. Co dało Polsce unarodo- 
wienie przemysłu. Znajdujemy tam 
ciekawe materiały, świadczące o 


za czasów sanacji do 1939 r. były 


terendum)| * 


zdolną do|dzynarodowy, który tuczył się pra czory tette. Byty to park Staszicz 


cą polskiego robotnika i górnika, 
Wśród nazwisk tych magnatów znaj 
dujemy Ivara Kreugera (dyktator 
Monopolu Zapałczanego), Karola 


nariusza Przem. Chemicznego „Bot 
ruta“ w Zgierzu, fabryk w Mości- 
cach i Chorzowie, 
niemieckiego przemysły zbrojeniowe 
go Fritza Tyssena i barona Schnei- 
dra, których decydujący wpływ na 
naszą produkcję metalurgiczną i wę- 
glową jest wszystkim, aż nadto zna- 
ny. Do tego dodać należy jeszcze 
wielkich kapitalistów. włoskich, fran- 


cuskich i szwajcarskich, w ręku któ-f 


rych znajdowała się lwia część akcji 
łódzkiego przemysłu tekstylnego. 
Broszura podaje interesujące cy- 
fry, świadczące o tym, że wielu z 
dyrektorów tych zakładów zarabiało 
przed wojną po 3 tys. zł(!) dzien- 


nie(!), podczas, gdy robotnik czę-f 


sto przymierał głodem, o ile nie był 
w ogóle bez pracy. 

W końcu znajdujemy 
nowych ludzi, powojennej 
robotników, którzy na stanowiskach 
dyrektorów są dziś sami gospoda- 
rzami unarodowionych fabryk, hut 
i kopalń. 

Bardzo wiele ludzi nie zdaje so- 


bie jeszcze dziś sprawy z tego, jaký 


wielkie znaczenie posiadają osiąg- 
nięcia naszej młodej, demokratycz- 
nej państwowości i jakie nieogra- 
niczone wprost możliwości ma on 
jeszcze przed sobą. Ale, aby plan 
wcielać dalej w życie, aby uczynić 
to życie szczęśkwszym — naród mu- 
si w decydującej chwili oddać swój 


kartele i spółki akcyjne, ściśle zwią-,głos na obóz postępu i demokracji. 
zane z kapitalistami zagranicznymi. |Musi odpowiedzieć twierdząco na 


Właściwym gospodarzem 
Ehut, kopalń i fabryk był kapitat mię 


H 
Ki 


f 


| WARSZAWA (SAP). 
„przedstawiciel Zarządu Głównego 
PCK w Szwajcari, dr Jurkiewicz, 


nek 6-cio miesięczny do tego go- 
iścinnego kraju, przybyły do Adelbo- 
den pomyślnie. Zaraz po przyjeździe 
ma miejsce otrzymały bieliznę, ©- 


Btoałetowe. 


jPzieci polskie w Szwajcarii 


Jak  donosil 


chłopami w jednej iżbiegdzieci polskie, wysłane na wypoczy-|łu Opieki Społecznej 


naszych |wszystkie trzy pytania. 


(Gel) 


Dzieci odwiedził w Adelboden mi- 
nister Putrament, poseł Polski w 
Szwaicarii oraz kierownik Wydzia- 


chowska. 

Jak donosi dr Jurkiewicz — dzie- 
ci polskie podbijają serca Szwaica” 
rów swoją zaradnością, inteligencją 


wami naradzać zaczną, to wszystkichydzież. obuwie i wszystkie przybory || grzecznym zachowaniem. 


f miejsca, 


ri 


f sność 
to 


U s = .. giabrycznym, 
Roechlinga, Niemca, głównego akcjo-f 


dalej rekinów] 


fotografiel 


Polski S wych i wieczornych. Ileż tam było 


fco Hanka 


ob. Jędry-g, 


pomniane 
miejsce 


Były w Łodzi kiedyś dwa 
do których z przyjemno- 
ścią kierowali swe kroki starzy i 
młodzi w skwarne dni i ciepłe wie 


(Stg.). 


i Park „Helenów“, ten ostatni wła” 
Niemców, Anstądtów. Były 
tylko mięjsca wytchnienia, 
skąpo zazielestionym mieście 
ale i ośrodki bujnego 
życia kulturalnego. à 

W parku Staszica mieścił się Let- 
m Teatr w specjalnie wzniesionym 


nie 


w tak 


aprzez miasto. miiym budynku, gdzie 
jteatry dramatyczne 
f wiały 
„wodewille, a nawet rewje- Podczas 


Łodzi wysta- 
latem repertuar komediowy, 
antraktów publiczność wędrowała 
po alejach parku, łącząc w ten spo- 
sób przejemie z=. przyjemnym. 
Dziś nie słychać nic o występach 


„na wolnym powietrzu w Teatrze 
letnim. Co stało się z budynkiem? 
pCzy nie można by było stworzyć 
jwarunków dła wznowienia pracy 
tel letniej, popularnej,  lubianej 
sceny? 


Z parkiem helenowskim związane 
są nailepsze wspomnienia wszyst- 
kich łodzian. Któż tam nie bywał? 
Wspaniałe, stare aleje, staw, łódki, 
zwierzyniec, korty tenisowe i bo- 
sko sportowe, restauracje i kawiar- 


jnie, a co najważniejsze — i estra- 


da, z której kilka razy w tygodniu 


ipłynęła muzyka symiosiczna ra po- 


rankach, koncertach popołudnio-= 
zwłaszcza 
zabaw 


przez 


występów . estradowych, 
w niedzielne dni wielkich 
publicznych, urządzanych 


jnajrozmaltsze towarzystwa i organi- 


zacje społeczne i charytatywne. Na 
estradzie „Helenowa* występowali 
najwybitniejsi  dyrygeńci polscy, 
produkowali się artyści tej miary, 
Ordonówna, Halamy, 
mistrz Jan Kiepura i J. Szmidt. 
Wielka szkoda, że „Helenów“ zo” 
stał zapomniany przez wszystkich. 


Bo przestał tym samym być jednym 
Sz nielicznych w samym 


mieście 
miejscem kulturalnej rozrywki i zæ 
bawy ludowe: 

Nie znam bliżej powodów dla któ 
rych ten rozległy, najpiekniejszy bo- 
da] park łódzki, stynny ze swych 
fontann i kamiennych grot, jest nie- 
czynny. Ale wydaje mi się, że war- 
to sobie „Helenów“ przypomnieć 1 
pomyśleć o tym (leszcze nie  za- 
późno), aby został on znowu miej- 
scem dostępnym dla _najszerszych 
rzesz robotniczej Łodzi. 

Podobno, za czasów okupacji, roz- 
lokowali się w nim Niemcy» którzy 
ze względu na bezpośrednie sąsiedz 
two z zaŚciankiem Gestapo — zar 
mknęły jego podwoje Ale to, co 
zamknęli, winni Polacy 
szczególnie, 
dużym po- 
żytkiem dla społeczeństwa i ożywić 
monotonię naszego _ wielkomiejskie- 


za żwcią łódzkiego. 


„kutki rabunkowej gospodarki ohupanta 


Jak odbywa się likwidacja mienia opuszczonego i poniemieckiego 


(G) Likwidacja majatków ponie- 


|dzieta mieli zarobki, że znowu pół; nieckich i opuszczonych należy do 
wsi do Prus za chlebem do szkopów fpróblemów żywo interesujących opi- 
czyli hitlerów wędrować musi! Po-gnię publiczną. Na terenie Łodzi i wo- 
myslcie dobrze ludzie, żebyście po-; jewództwa łódzkiego sprawami tymi 
tem nie żałowali! Jedna izba, czyliązajmuje się b. wojewódzki oddział 
| prawdziwy sejm — dla robotników iĄTymeczasowego Zarządu Państwowe- 
|chłopskich demokratów jest ustano-g30, przekształcony ostatnio w okrę- 
wiony. A kto-chce do sanatu z dzie-4g0wy Urząd Likwidacyjny w Łodzi. 
jdzieami i z całą czarną reakcją, teni 18-go b. m. Urząd ten zorganizo- 
[na dworze za drzwiami stojał będzie jwał konferencję, celem poinformowa- 
i modlił się znowu o to, co tam ko-ynia ogółu o swojej działalności. 

mu z pańskiego wąsa spadnie! Dyr. Dowbor zaznajomił licznie 
— Cholera by ich wzięła! — zawo-kzebranych przedstawicieli społeczeń- 
łał jeden z starszych, — Nikt z nasjstwa z dotychczas wykonaną, olbrzy- 
ani senacji ami takiego sanatu spra-ĄMia pracą, w zakresie zinwentaryzo- 
gniony mie jest, ani pana za nóżki ob-gwania i oszacowania przejętych ma- 
łapiać, ami w te jaśnie wielmożnajiatków poniemieckich, a dalej z li- 
naczke całować! Macie rację obywa-Ąkwidacją ich, t. j. z częściową sprze- 
tele, że w tej mikołajczykowskiejądażą Temanentów, dzierżawieniem i 
„próbie si" jakowaś zdrada dla na-gprzekazywaniem mienia poniemiee- 
rodu się kryje! Dobrze my to sobiejkiego właściwym instytucjom pań- 
jeszcze rozważymy! Ale tak mi sięjjstwowym, samorządowym i społecz- 

nym, 


już teraz widzi, żę inaczej być nie 
może, tylko że trzeba mam wszyst-Ą Urząd Likwidacyjny przejął po wy 
"woleniu, wielki majątek i, mimo, iż 


kim trzy razy „taka“ na tym gło- 

sowamniu, a już chłopom najgłośniejąróżne urzędy i władze uważały sie za 
i najwięcej! Bo przecież samo słowof kompetentne do zarządzania pozosta- 
|nam tu tę rzetelną naukową prawdęfwionym po Niemcach mieniem, na 
| mawiada, że senat, czyli sanat — tło mocy odpowiednich ustaw zmuszony 
zrawię to samą co sanacja!.. 


KIEŁ 


= 
z 
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go i zinwentaryzowaniem, celem o- dano w dzierżawę jako miejsca wy- 


statecznego ustalenią strat | szkód, 
jakie wyrzadziła Polsce wojna i ra- 
bunkowa gospodarką okupanta, 

Materiały przez GUL zebrane 
przedstawione zostaną na komferen- 
cji pokojowej, względnie reparacyj- 
nej jako żądanie do odszkodowań na 
rzecz Polski. 


Narazie praca Okr. Urzędu Likwi- 
dacyjnego zmierzą do ujęcia w cyfry 
całego mienia poniemieckiego. Utwo- 
rzone zostąło Kolegium Społeczne i 
Komitety Obywatelskie, które są cia- 
łem doradczym przy wielu czynno- 
ściach szacunkowych, a dalej przy 
przyznawaniu ruchomości (mebli) o- 
sobom, w posiadaniu których meble 
te się znajdują, przy rozpatrywaniu 
wniosków o reprywatyzacje mająt- 
ków, 

Praca ta prowadzona jest przez 
sztab kontrolerów i buchalterów, Ma- 
ło kto bowiem zgłasza dobrowolnie, 
mimo obowiązku ustawowego, posiada 
ne mienie poniemieckie. Trzeba było 
obejść 80.000 mieszkań tylko w cen- 
trum Łodzi a został jeszcze do spi- 
sania inwentarz w 100.000 miejsc. 
Przejęto wiele gospodarstw rolnych i 


poczynkowe dla robotników i dziate 
wy. 

Dalej omówiono sprawy, związa- 
ne z pazejmowaniem fabryk į narzę 
dzi produkcji, oraz kwestię mające- 
go ukazać się rozporządzenia wyko» 
nawczego, które pozwoli rozpocząć 
faktyczną likwidację poniemieckiego 
mienia t. zn. formalna sprzedaż nie- 
ruchomości i ruchomości. 

Meble, znajdujące się u osób fizycz 
nych będą przez nie mogły być kupio- 
ne, a cena ich ustalona zostanie dla 
ludzi pracy w wysokości 6-krotnie 
wyższej od ceny przedwojennej, 'zaś 
dla innych nawet 40-krotmej. 

Dowiedzieliśmy się dalej na konfe- 
rencji, że z remanentów poniemiec- 
kich, po sprzedaży osiągnięto już 42 
milj. zł. | 

Dalej omówiona była sprawa re- 
prywatyzacji wielu majątków. O0gó- 
łem w Polsce złożono 72.000 takich 
wmiosków, a w okręgu łódzkim — 15 
tysięcy, Jednocześnie wpłynęło do 
GULu 20.000 wniosków, sprzeciwia- 
jących się reprywatyzacji ze wzglę- 
du na to, iż przedsiębiorstwa, o któ- 
re chodzi, podlegają; unarodowieniu, 


był skoncentrować w swym ręku ca. | całe miejscowości letniskowe (Wiś- W Łodzi takich wniosków złożone 
łą robotę, związaną z ujawnieniem | niowa Góra, Kolumna itp.), które od-| 465, 
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Dlaczego 


Za kilka dni już "wypowie się ca- 
ły naród w powszechnym głosowa- 
niu o najistotniejszych przemianach 
uslrojowych, jakie Nowa Polska 
przeprowadziła, powstając do sa- 
modzielnego bytu państwowego po 
latach niewoli. 

Zarówno Partia nasza, jak i m- 
ne stronnictwa w zdecydowany 
sposób ustosunkowały się do tych 
przemian. I to w sposób konsekwent- 
ny, oparty na latach swej tradycji, 
wysnuty logicznie z progrhmów, z 
zasad o które walezyli ich poprzed- 
nicy. 

Hasło partyj robotniczych to trzy 
razy „tak“. Zarówno przemiany spo 
łeczno gospodarcze, jak i przyjęty 
obecnie kierunek polityki zagranicz- 
nej, którego zasługą są 
zdobycze Polski na zachodzie były 
zawsze postulatem ruchu robotni- 
czego. Trzecie zagadnienie, posta” 
wione do decyzji mas — sprawa 
jedno- czy dwuizbowości parlamen- 
tu również od początku istnienia 
niepodległej Polski było dla partyj 
robotników rozstrzygnięte prosto 1 
zdecydowanie na rzęcz jednej izby 
przedstawicielstwa narodu. 

Dlatego też stanowisko nasze dzi- 
siaj jest konsekwentne i wyraźne. 
Inne stronnictwa różnie ustosunko- 
wały się do pytań referendum. 
Stronnictwo’ Pracy, które grupuje 
elementy zarówno drobnomieszczań- 
skie, jak chłopskie i częściowo na- 
wet robotnicze — pozostawiło in 
dywidualnej decyzji swych człon- 
ków sprawę zniesienia senatu, zde- 
cydowanie wzywając natomiast do 
twierdzącej odpowiedzi na inne py- 
tania referendum. Stronnictwo De- 
mokratyczne i Stronnictwo Ludowe 


zajmują stanowiska identyczne z 
ruchem robotniczym. 
Znaleźh się tyłko jedni niebar- 


dzo spodziewani, ale za to bardzo 
gorliwi obrońcy Senatu. Tego sena- 
tu który w dziejach Polski zawsze 
reprezentował wielkomagnackie for- 
tuny, który był przedstawicielstwem 
kapitalistów na ziemi czy na fabry- 
kach lub bankach osiadłych. Obroń- 
cami tymi są... przywódcy Polskie- 
go Stronnictwa ludowego, ci sami, 
którzy w dniach kształtowania się 
państwowości polskiej po latach nie 
woli pod trzema zaborami, w cza- 
się opracowywania przez Sejm Kon 
stytucji Państwa Polskiego, równie 
ostro jak i przedstawiciele klasy ro- 
botniczej atakowali zasadę dwuizbo 
wości parlamentu, ci sami — ten 
sam poseł Kiemik, wówczas rów- 
nież działacz ludowy — _ grzmieli 
przeciwko senatowi. Dziś nagle sta- 
li się jego najwierniejszymi obroń- 
cami 

Powiedzmy odrazu, jak to już 
nieraz na tym miejscu dowodzili- 
śmy, że senat dła bojowników de- 
mokracji reprezentuje element utrud 
niający funkcjonowanie prawdziwie 
demokratycznego przedstawiciel- 
stwa ludowego. Zwalczając więc 
konsekwentnie propagandę zwolen- 
ników senatu w naszej propagan- 
dzie moglibyśmy przytaczać jedy- 
nie argumenty p. Kiemika z przed 
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0 spoleczne podejscie 


Coraz bardziej zaczyna się wyjaś- 
niać na naszym odcinku gospodare 
czym, Zniesienie obowiązku świad 


„| 


roku 1921 i zapytywać jedynie co|ba nie znalazło by się głupca, któ-|Partia Pracy domaga się w śwymyczeń rzeczowych, mocniejsza i z każ+ 


się zmieniło w świecie, że 
tak zbędny wówczas senat stał 
tak potrzebny chłopom polskim, 
których usiłuje Polskie Stronnictwo 
Ludowe' reprezentować. 

Nie będziemy przecie posądzać 
PSL, aby mu zależało, by swe sze- 
regi udekorować jeszcze paroma 


nej, niż twierdząca, odpowiedzi. Ale 
senat?... Tu PSL chce zamanewro- 
wać. 

I zobaczymy, czy taki manewr 
jest w zgodzie z zasadami szczerej 
prawdziwej demokracji, czy da się 


działaczami, zaopatrzonymi w sena-|pogodzić z tym wszystkim, o czym 


torskie mandaty. Ale zastanowimy 
się nad jednym, 

Czy sprawa Senatu nie stoi dla 
PSL na płaszczyźnie manewru po- 
litycznego, czy nie chce być przez 
nich traktowana jako „próba sił”. 
I może właśnie dlatego na to py- 
tanie, żądają przeczącej odpowiedzi 
po to tylko jedynie, by owe ża- 


poważne |przeczenia policzyć? 


Trudno by było Polskiemu Stron- 
nictwu Ludowemu namówić kogo- 
kolwiek z chłopów do głosowania 
przeciw reformie rolnej i unarodo- 
wieniu przemysłu A .„chłopi z Mar 
szałkowskiej” i „chłopi z Piotrkow 
skiej” zdradziliby się natychmiast 
przy manewrze na ten temat, Spra- 
wa granic zachodnich jest sprawą 
tak żywotną dla Polski, tak ważna 
w obecnym położeniu  międzynaro- 
dowym jest jednomyślność na ten 


głośno krzyczą działącze i prasa 
PSL, a także i z tym co przez wie- 
le lat wszyscy ci ludzie mówili, wy- 
znawali, czego się domagali. 
Jakikolwiek byśmy senat w przy 
szłych wyborach wybrali, choćby 
nawet był politycznie tego samego 
oblicza co Sejm, jest zawsze bala- 
steń w życiu politycznym państwa 
demokratycznego, jest utrudnieniem 
fuakcjonowania _ przedstawicielstwa 
narodowego. Zawsze daje okazje do 
torpedowania nawet przez -nieliczną 
grupkę ustaw, których domagać się 
może naród, przez usta swych przed 
stawicieli z pierwszej izby parla- 
mentarnej. | dlatego demokracja, 
dlatego radykalniejsze kierunki po- 
lityczne wszystkich krajów zawsze 


jako jedno z naczelnych zadań po-|by ich odpowiedź: brzmiała 
do|na wszystkie trzy pytania referen- 
przedstawicielstwa. |dum. 


litycznych wysuwają przejście 
jednoizbowego 


temat wszystkich Polaków, że chy-lPrzecie i rządząca dzisiaj w Anglii 


Popis UCZNIÓW konscrwaiorium 


W mubieglą niedziele odbył się w 
sali Filharmonii doroczny popis slu- 
ohaczy Państwowej Wyższej i Śred 
niej Szkoły Muzycznej w Łodzi. 

W popisie wzięły udział klasy: 
fortepianu, skrzypiec, śpiewu solo* 
wego i zespołu kameralnego, 

Progrum, na który złożyło się aż 
18 pozycji muzycznych, przypomina! 
mi czasy egzaminów publicznych lip 
skiego konserwatorium, na których 
słyszało się na raz po 3 koncerty 
fortepianowe, ze 2 skrzypcowe, a 
prócz tego jakiś fagotowy lub kon- 
trabasowy, nie Kcząc popisów wo- 
kalnych. Słowem — ambaras de ni- 
chesse! Wszystkiego i każdego w 
sprawozdaniu prasowym omówić 
nie podobna. 

W niedziele wysłuchaliśmy pierw- 
szych części trzech koncertów for- 
tepianowych Beethovena (c-moll, 
Es-dur ù G-dur) oraz koncertu 
Es-dur Liszta. Wszystkie popisy za- 
świadczały o sumiennej pracy i wy- 
sokim poziomie nauki w tej klasie. 


Z pośród popisuiącei się czwórki, 
wybitnie uzdolnionym wydał mi się 
absołwent szk. śr. Edwin Kowalik, 
uczeń prof. W. Kędry. Młody ten, 
niestety niewidomy pianista, wyko- 
nal I cz. koncertu Es-dur Beethove- 
na bardzo biegle pod względem tech 
nicznym i inteligentnie pod wzglę- 
dem muzycznym. Zdaje się, że o ucz 
niu tym, jeśli nie zrezygauje z dal- 
szych, tak dobrze zapowiadających 
się studtów, usłyszymy jeszcze w 
przyszłości. 

Pod względem muzykalłnego pozio 
mu, na czoło popisu wysunęła się kla 
sa kameralna prof. M. Szaleskiego. 
Młodzi wykonawcy, w osobach Z, 
Fiodora — 1 skrz., E. Padarowskie- 
go — II skrz., Z. Pisarka — altówka. 
i J. Wotkomirskiego — wiolonczela, 
wykonali biegle i czysto, z muzy- 
kalmym frazowaniem i wycieniowa- 
niem dynamiczny fragment kwarte- 
tów: d-moll Hayda, C-dur Nr. 17 


Zbrodniarze deprawują młodzież 


„Siopnie oficerskie i dobre posady”” 


SOSNOWIEC, (PAP). 
urzędu bezpieczeństwa w Sosno- 


wcu zgłosił się ob. sosnowiecki,; „bandę. leśną”. 


Garncarczyk, i zameldował o kra 
dzieży u niego broni palnej. Po- 
dejrzenie padło na siostrzeńca 
poszkodowanego, Stanis? Szymu- 
sika, który po wypadku znikł w 
tajemniczych okolicznościach, Ro- 
zesłane listy gończe doprowadzi- 
ły do ujęcia zbiega na stacji w 
Zawierciu. Wszczęte natychmiast 
dochodzene dało rewelacyjne re-| 
zultaty Manowicie  Szymusik | 
skontaktował się jeszcze z czte-| 


— Doirema innymi chłopcami i posta- 


nowili wspólnie zorganizować 
Znaleziono przy 
nich plan napadu na komisariat 
w Sosnowcu celem zaopatrzenia 
się w broń. Akcją kierował mi- 
l'cjant tegoż komisariatu Stani- 
sław Jurczyński, członek miej- 
scowej organizacji „Wici”, Chło- 
pcy przyznali się do winy, twier- 
dząc, że namawał ich do tego Jur 
czyński, obiecując im po obale- 
niu rządu demokratycznego sto- 
pnie oficerskie i dobre posady.. 


Mozarta i D-dur T. Kiesewettera. 
Wartość brziniemia zespołu trudno 
jeszczę ocemić ze względu na różno- 
raką wartość poszczególnych instru- 
mentów. W każdym razie był to już 
zespół, to znaczy — zupełne podpo- 
rządkowanie się celowi artystyczne- 
mu, z dyskretnym opanowaniem in- 
dywidwalnych ambicji. 


Bardzo ładnie wypadło wykonanie 
przepięknego kwartetu Mozarta i 
części pierwszej Kwartetu D-dur To- 
masza Kiesewettera, kompozycji pig 
knej pod względem inwencii tematy- 
cznej j harmomicznej, pomysłowo 
opracowanej pod względem  polifo- 
nicznym, napisanej z dobrą znajo- 
mością techniki kwartetowei. 


O dobrej szkole proń Szaleskiego 
zaświadczyli również dwaj młodzi 
chłopcy, którzy wykonali koncert 
d-moll Antoniego Vivaldiego na 2 
skrzypiec z fortepianem, Oczywiście 


Odbieramy złodziejom naszą własność] 


WARSZAWA, (PAIP). — W to- robów gumowych). Przybędą ró- 
ku dalszych prac rewindykacyj-| wnież wkrótce do kraju 


nych biuro rewindykacji i od- 
szkodowań wojennych przy Cen 
tralnym Urzędzie Planowania od- 
nalazło w angielskiej strefie oku- 
pacyjnej w Niemczech turboze- 
spół o sile 2.200 kw., stanowiący 
własność elektrowni w Kielcach, 
W miejscowości Erben odnale- 
no i zabezpieczono 4.520 m, 
tkanin wywiezionych z fabryk 
łódzkich. W drodze z radzieckiej 


|strefy okupacyjnej w Niemczech 


znajdują się zbiory i materiały 
biblioteczne Zakładu Inżynierii 
Leśnej i Szkoły Głównej Gosp. 
Wiejskiego. Ponadto odnaleziono 
i zabezpieczono szereg maszyn i 
urządzeń fabryki „Przemot” w 
Łodzi, pracującej dla przemysłu 
samochodowego, oraz 40 skrzyń 
materiałów —elektrotechnicznych 
— własność Państw, Zakł. Robot. 
Elektr. w Krakowie. W okolicach 
Drezna odnaleziono 2 transpor- 
tery f-my Węglobok — Łódź. 


W Austrii uzyskano zezwolenie 
od władz radzieckich na wywie- 
zienie przygotowanych już do 
transportu dużych ilości blachy 
chemikalii — własność f-my „Ol- 
kusz" (fabryka wyrobów emalio- 
wanych) znajdujących się obec- 
nie w firmie Hermes-Werke Wie- 
deń, oraz wielu chemikalii i ma- 
szyn f-my Wolbrom (fabryka wy- 


naglelryby usiłował kogokolwiek z jakich programie zniesienia Izby LordówĄdym dniem sprawniejsza walka za 
się|kolwiek powodów nakłaniać do in-|i gdy osiągnie potrzebna wedle kon-Hspekulacją, usprawnianie transportu, 


stytucji większość 2/3 głosów na-jiwyraźniejsze wystąpienia związków 
pewno sprawę tę na porządku zawodowych regulujące i przeciwsta- 
dziennym swej walki politycznej pokwiające się nadmiernym zyskom ku- 
stawi. Przecie zarówno socjaliściiHpiectwa oraz obiektywna poprawa e 
jak i inne, bardziej umiarkowanefkonomiczna zwiazana z transportami 
partie polityczne Belgji w ostry spo-śzagranicznymi do Polski, każe 
sób domagały się jednej izby. zwracać coraz baczniejszą uwagę na 
Dlatego też manewr „obrony se- sprawność aparatu rozdzielczego, 
natu“ jest manewrem _ politycznymi 
nieszczerym, niepotrzebnym i nie} Nie jest bowiem obojętne dla pram 
demokratycznym. | wszyscy jego | cujacych kto zajmuje się sprawiedli= 


obrońcy, ci którzy naprawdę są de-Hwym rozdziałem artykułów żywnoś- 


mokratami, powinni się zastanowić, pjciowych, jaka jest gwarancja kontro. 
czy opłaci się manewrować, lejach li i czy czynnik do tego powolany sta- 
jednocześnie wodę na młyn tych, gnie ma wysokości zadania. I tutaj 
którzy są obrońcami nje tylko se-[jrnowu — jak latwo się zorientować 
natu, ale wszystkich innych  daw-Hmoże wchodzić w rachubę — tylko 
nych porządów: obszamictwa, kapihspółdzielezość spożywców. Dotychozam 
talistycznego wyzysku, przewagi klajjsowa praktyka wykazała, że w mo= 
sy wyzyskiwaczy nad klasą pracu-Hmentach kiedy potrzebna jest należy” 
jacą. ta organizacja, dobrze działający a- 

Naszym zdaniem nie opłaci  sięjparat i poczucie odpowiedzialności,— 
im to, choćby nawet jakieś tam po-fwokodzić mogą w raskubę tylko ine 
cieszające zrobili na owych  kart-hstytucje o wyraźnym spolecziym cha 
kach głosowania obrachunki. grakterze, 

I dlatego wzywamy wszystkich, 
„tak“ 


h Wszyscy zdajemy sobie sprawę 2 
Hakiu, że spółdzielczość spożywcza 
pzpudowana i opierająca się na szeros 
kich masach konsumentów rekrutują 
Meych się w przeważającej swojej cżę* 
ści z proletariatu, przyjęła na siebie 
ciężki ale zaszczytny obowiązek por 
mocy, państwu w rozwiązywaniu pros 
jblemu żywnościowego. Wszystkim 
anam znane są skuteczne interwencje 
|Powszechnej Spółdzielni Spożywców 


JAN DĄBROWSKI 


jest to jeszcze gra szkolna, ale do 


bry wkład rąk, poprawność palcowa-Hw Łodzi na rynku, wówczas gdy swoe 


n Teu A pomore iście pojmująca liberalizm, iniejaty= 
na sumienny i troskliwy kierunek iwa prywatna w nieco przyśpieszonym 
pedagogiczny. Wtempie przystępuje do wykorzystania 


licznie reprezentowana klasa. śpiejj 7 7Y7 frudnato a takim ooy. i- 


wu solowego nie dysponuje fenome-Hnym artylculem, Można już dziś bez 
ax: aż materin al przesady stwierdzić, że sklepy PSS 
Owy posiada talma SZCZESIÓWNEW, naszym, mieście grupującym maj- 
KI. prof. O. Olgirry), tecznicznie if . YNY Z CR > 
(kl. p giny) > większy odsetek mroletariatu fabr 


głosowo wyróżnił się basista Kle-f 
mens Chrabelski (kl. Prof. G. Orło-hryctnego, są bardzo często hamulcem 


wa) poprawnym wykonaniem słynHwstrzymującym kosztowny dla kon» 
nej arii Leporella. | sumenta taniea cen. 

Biorąc w sumie — był to popis in 
teresujący, dobrze świadczący © po-h 
ziomie pedagogicznym Państw. Wyż-| 
szej i Średniei Szkoły Muzycznej w 
Łodzi, a o to tu chodziło przede 


wszystkim. 
St. Woyna - Gwiaździński. 


Ale z drugiej strony ważne są jes 
szcze dwa aspekty tej sprawy. Prze+ 
dewszystkim robotnik musi dokładnie 
wiedzieć co kiedy i po jakiej cenie 
| można nabyć w tych sklepach i maga 
Vzynach, a z drugiej strony musi nam 
brać przeświadczenia popartego prak 
Ntycznymi dowodami, że ci którzy ore 
3 yanizują dla niego tą samopomoc go= 
jego 


m 
z 


jspodarczą są ściśle związami 
życiem, pracą i walką. 
Spółdzielczość na przekór: wszelkim 


|jewentualnym trudnościom musi być 
|popularyzowana w masach dwoma to 


liczne 
maszyny krawieckie, zrabowane 
w wytwórni odzieży w Łodzi, aj 
odnalezione w firmie Werhauserj"1%i. Jednym z nich to widoczne zam 
w Wiedniu. Jako przewidziane dojj?Patrywanie rynku przez wyrugowye 
następnych transportów oczeku-gwanie pośredników kosztownych i nie 
ją: maszyny Państwowej Fabrykijyczeiwych, a drugim docieranie wszel- 
Broni w Radomiu, Fabryki Kara-jivimi możliwymi sposobami do kon- 
binów w Warszawie, Warsztatówystmenta przez ścisłe informowanie 
PKP w Krakowie, Nowym Sączuj/ 0 wszelkich przejawach życia spół 
i Pruszkowie, maszyny f-my dzielni, jej osiągnięciach, korzyściach 
Ritsch Kraków, f-my C, Fibrant płynących dla konsumenta i znacze» 
Bydgoszcz, gorzelni Kroszewiec,ġ 0Y społecznym. 
Stara Wieś, Grójec, „Kobylany Druga sprawa z kolei to bezpośred 
oraz browaru w Okocimiu, jak; ; bezwzględny wpływ ruchu robota 
również urządzenia fabryki kablij hiozego na spóldzielczość, stala wata- 
Ww Ożarowie i Chrzanowskiej fa- stający w ramach zwiększenia się za- 
bryki lokomotyw, Również pracefsiegu jej działalności, Nasze insti 
rewndykacyjne w strefie okupa-ktucje spółdzielcze, do których jak 
cyjnej francuskiej Niemiec dałyfywszędzie zresztą dostał się pewien 
SIE OO - zabez- odsetek ludzi traktujący w najlep= 
EE Piety FARE szym razie pracę jako czynność wy= 
P £ Tegtqącznie zawodową bez społecznego po 


dróg jak kilkadziesiąt walców Hyejscia, — musza wiele zrobić w dzie- 
tłuczarki, beczkowozy, lokomo-Hqejnie wychowania i uzupełnienia 
bile s przesiewiarkí, rozbijaczejgeoich kadr — w pierwszym rzędzie 
bruku i t. p. tych, które stykają się codziennie z 


robotnikiem 


Ponieważ gwarancją docenienia te- 
9 problemu jest kierownictwo, kla- 
st robotnicza musi w nim być mocno 


Szkolnictwo spółdzielcze 


Na terenie Polski istnieje 61 pań-j. 
stwowych szkół spiłdzielczych. ' ZĄ” odpowiednio reprezentowana — a- 
liczby tej 36 szkół prowadzi iedao-Rby/ przez stały kontakt trzymać re- 
roczne przysposobienie spółdzielczeńka a pulsie naszego 
I st. 5 szkół, — Il-go st, poza tym.. Hh 
Ogółem do szkó! tych uczęszczało w 
rb. 1.750 «uczniów i uczennic, 


iucia gospodar- 
spółdzielczość tak 


WIK, 


| kdsdg w którym 


waży odgrywa rolę, 
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KURIER POPULARNY 


w obraduje 4 ministrów w P 
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uryżu 


Czy wolno nam mieć nadzieje na pokój 


Na temat trwającej obecnie | jak ongiś w 1848 r 


Konferencji Paryskiej znajduje” 
my interesujące i głębiej ujęte 
uwagi w artykule francuskiego 
publicysty Regera 
Franse Interieure* Nr, 48), 


— Jak buduje się pokój? 

— Przede wszystkim zwraca u- 
wagę fakt, że w rokowaniach wstę 
pnych jeszcze w Londynie posta- 
nowiono, iż-nie będzie się używało 
nazwy Konferencja Pokojowa, 
lecz poprostu Konferencja Parys- 
ka. Bez wzgledu na powody, dla 
których powzięto tę decyzję, wy- 


wszystko rok pokoju. „Pokój wy- 
bucht“, ,„Nastały czasy pokojo- 
we“ — te określenia powtarzają 


Cere („La|sję w literaturze tego okresu, niby 
jakiś oszałamiający motyw pieśni. 


Aby zrobić jak najszybciej ten 
pokój, mężowie stanu tamtych 
czasów wziąli dobre zasady i zro- 
bili z nich fundament traktatu. 
Zrobili jeszcze lepiej: umieścili je 
w swym traktacie tak, że stały się 
one jego główną treścią. W Trak- 
tacie Wersalskim połączono ra- 


PR 3 z 1- |zem Lige Narodów, terytorialny 
Dae aE yri ssie” A a A é podział Europy, odszkodowania, 
Pr 3 02 SEAE En potępienie Niemiec, czyli że zmie- 
niegdyś posługiwali się chętnie 


dyplomaci, aby określić to, o 
czym miała dowiedzieć się z ich 
tajnych układów opnia publicz- 
na. 

Nie wiemy, na jak ihugo. Na 
razie mówi się o załat vw aniu spraw 
i — regulowaniu sporów. 

Lecz czyż może być inaczej? 
Nie zapominajmy, że to samo po- 
kolenie, które prowadziło dwie 
wojny, musi rozwiązywać pro- 
blem, jaki one postawiły. Rzecz 
się nie udała w 1918 r. A prze- 
cież z jakim wówczas zapałem 
świat przystępował do tej cudo- 
wnej okazji! Jakież to były nad- 
zwyczajności z końcem owego To- 
ku 1918! Narody oswobodzone, 
państwa tyranów pokonane, rządy 
republikańskie we wszystkich kra 


szane razem zasady ducha spra- 
wiedliwości i fakty, 


Zasady, które są rzeczą nie- 
wzruszalną, Świętą, były odtąd 
poddane zmiennym wymaganiom 
chwili. Liga Narodów musiała da- 
wać gwarancje organizacji stosun- 


a nade-|ków, które zmieniały się z biegiem 


życia i to było kardynalnym blę- 
dem tej „nieudanej imprezy“ z 
1919 roku. 

Obraz lat 1935 do 1944 nauczył 
nas nieufności do zasad moral- 
nych, jako narzędzia polityki. Do- 
szliśmy nawet do tego, że osłabła 
w nas wiara w samą wartość tych 
zasad. Niektórzy nawet myślą, że 
należałoby je zmienić. To też 
gdy przyszło teraz zwycięstwo, 
przezorność radzi nam, byśmy 
zmienili metodę postępowania. 

NOWE ZASADY 
POSTĘPOWANIA 

Ponieważ zasady moralne oka- 
zały się tak kruche w roli mate- 
riału do budowy przyszłości, na- 
leżałoby je oddzielić od rzeczywi- 
stości faktów. I to już zrobiono: z 
jednej strony stworzono system, 
do którego należą państwa z do- 
brą wolą utrzymania pokoju. To 
jest Organizacja Narodów Zjed- 


noczonych — ONZ — która nie;,stosunków. Obraz świata jest mo- 
przygotowuje pokoju, lecz utrzy-|cno zniechęcający. Wobec dwoja- 
ma go, gdy on już nastanie. Usta-|kiego problemu, jaki ludzie mają 


lono władze ONZ; jest to jakby 
parlament z komisjami, z liczny- 
mi radami i z własnym sądem. 
Jest „narzędzie działania, a przy- 
szłość powie nam, jaką jest jego 
wartość. 

Pojęcie pokoju jest Ściśle ideo- 
logiczne. Wojnę się robi, a w po- 
kój się wierzy. Trzeba wiary, aby 
być pacyfistą. Jaką możemy mieć 
wiarę, skoro nie mamy już zasad? 
Jakie mamy powody, aby wierzyć 
w przyszłość? Z konieczności szu- 
kamy nowego systemu. Dlatego 
też niezawodnie nie będzie się mó- 
wiło o pokoju aż do czasu, dopóki 
nie znajdzie się tego nowego syste- 
mu. 

TRWAŁY POKÓJ URATUJE 

CYWILIZACJĘ 

Zostawmy więc na boku pokój 

i przypatrzmy się „regulowaniu' 


Zamiast „piosenki o mojej Warszawie” 


realny wysiłek imiodziczy szkolmej 


Godny naśladownictwa przykład łódzkich uczniów 


(KJ.) Państwowa Szkoła Tech-|gimn.), skarbnik — Antczak Je-| licy", uczniowie szkół wojewódz- 


niczno - Przemysłowa pierwsza 
rzuciła hasło,.. stworzymy  Szkol- 
ny Komitet Odbudowy Warsza- 


jach. Nastrój wolności i marzeń, wy, naszymi drobnymi składkami 


Listy do Redakcji 


LJ m 
Odrobina krwi 
może zdziołać wiele 
(kj) Nie zastanawiamy się jak 


na zdrowej krwi przetoczona w scho- 
rowany słaby organizm. Niejedno- 
krotnie krew ta ratuje komuś życie... 


W Łodzi istnieje specjalny Instytutg 
Przetaczania Krwi, który bezustan-g 


nie apeluje do zdrowych, silnych lu- 
dzi, dla których minimalny ubytek 
krwi nie jest absolutnie szkodliwy dla 


zdrowia o udzielenie jej ciężko cho-f 


m, z których większość to ofiary o-fi z ; ; 
rym, z y ? liywa uczniów Szkoły Technicznej 


zaczęła jak wodne kr 
się rozprzestrzeniać, 


bozów i więzień hitlerowskich, lub ci, 
którzy na froncie, w walce z wrogiem 
zostali ciężko rańni. 

Apel Instytutu nie pozostaje bez e- 


cha. Dostaliśmy właśnie list od ob: 


Marii Michałowiczówny, która mimo 


to, iż sama przez długi czas byłaj| 


więźniem Oświęcimia nie wahała się 
już dwukrotnie dać swą krew innym, 


bardziej potrzebującym, Oto, jak opi- 


suje swoje wrażenia: 


chę krwi. — Zrozumiałam wyraź: 


się pod wskazany adres. Przyjęto 
mnie jak kogoś, kogo się oczeku- 


|dzież całego województwa. 
jdniu pierwszego czerwca powsta- 

Na ulicach miasta przeczytałam je wojewódzki Komitet Odbudo- 
plakat z wielkim czerwonym krzy-Ļ WY Warszawy. który zrzesza już 
żem i wezwaniem — Daj im tro-Ą26 szkół. 
pomiędzy siebie 26-cio 
nie, co mi czynić należy, Udałamjzarząd (przedstawiciele 


iprzyczynimy się do tego, by na 
ulicach stolicy powstał choć je-| 


iden nowy dom. 


{17 stycznia rb. na pierwszym Ze- 
braniu konstytuującym  utworzo- 


fno komitet. Uczniowie opodatko- 


wielkie znaczenie może mieć odrobi-g 


wali się sami na rzecz Warszawy, 
składkami od jednego złotego 


jwzwyż. Komitet zaczął energicz- 


ką profesora Adama  Milewskie- 
go, który był motorem i duszą ca- 
itej akcji. 


ęgi, szybko 
szkołach średnich powstają rów- 
czą się w komitet międzyszkolny, 
w skład którego wchodzą delegar 


ci ze szkół, Lecz krąg robi sie co- 
|jraz szerszy. Zapał ogarnia 


Komitet ten wyłania z 
osobowy 


kich szkół). Na czele zarządu sto- 
ją: 


przewodniczący  Kuchowicz Z. 


Kamień rzucony w wodę, zata- 
cza kręgi — małe, większe i co- 
iraz większe koła — piękna inicja- 


W innych 


Inież takie komitety, wszystkie ła- 


mło” 
w 


wszyst- 


przewodniczący — Zdanow- 
je, jak kogoś kto jest pożądany.fski Janusz (P,S.P,T.), 

Skierowano mnie do Szpitala.Ą Zabielska Zofia (XII gimn.), wice- 
Dwaj sanitariusze wnieśli na salęj 


wiceprzew. 


rzy (XIII gimn), 


Oprócz zbierania składek człon- 
kowskich komitet będzie zajmo- 
wał się organizowaniem imprez 
artystycznych, kwest ulicznych 
itp. z których dochód będze za- 
silał fundusze Odbudowy Warsza- 


Projekt wprowadzono w czyn. wy. 


Nie sądźmy, że pomoc udzielo- 
ma Warszawie przez młodzież 
łódzką to grosze, jakaś drobna 
gliniana skarboneczka z dziecię- 


cymi oszczędnościami, jak dotadi 


z jednej tylko szkoły wysłano 
7,300 zł, a na własnym koncie 
Komitetu spoczywa już 12 tysię- 
cy złotych — to rie byle co. 


Lecz zapalonej, rwącej się do 
wszystkiego. co szlachetne mło- 


dzieży nie wystarczało tylko płardkiej w aspekcie 


cenie składek, urządzanie imprez 
i kwest ulicznych. Uważała, że 
musi dopomóc zniszczonej War: 
szawie własną, fizyczną pracą 
własnymi młodymi, zdrowymi 
mięśniami. Wielu członków komi- 
tetu postanowiło wybrać się na 
piechotą do Warszawy (żeby nie 


obciążać wydatkami komitetu i 
tam podczas wakacji pracować 
przy uprzątemiu gruzu. Niestety 


jak zwykle, , trzeżwo 
ludzie dorośli 


myślący" 
uniemożliwili t 


nie — ze względu na tysiące tech 
nicznych trudności. Młodzież po- 
stanowiła zatem pracować prz 


zywać Komitetowi. I tak zamiast 
śpiewać z patosem i łezką w oku 


czy też wieczorowe koncerty zespo 
lu armii marsz, Rokosowskiego i ba- 


sskapadę (zresztą zupełnie a 


twa łódzkiego okazują czynnie, 
bez niepotrzehnych frazesów swe 
przywiązanie i podziw dla gnę- 
bionej przez sześć lat Warszawy, 
dlą miasta które w tak wspania- 
ły sposób stawiało czoło najbar- 
lziej rozbestwionemu człowieczeń 


rozstrzygnąć, ich postawa jest zdu 
miewająca. Nie starają sie rozwi- 
kłać zagadnienia ważnego i 
głębokiego, lecz usiłują — wręcz 
przeciwnie — rozwiązywać zagad- 
nienia drugorzędne. Zaraz to wy- 
jaśnię. 

Zagadnienie ważne — to usu- 
nigcie skutków wojny, dwu kolej- 
nych wojen, wszędzie tam, gdzie 
pozostawiły one swe dramatycz- 
ne ślady. 

Zmierzamy dziś ku jakiemuś 
Średniowieczu: widzimy  niepra- 
wdopodobne cofnięcie się pod 
względem moralnym, co grozi ol- 
brzymim i rzeczywistym  niebez- 
pieczeństwem. Głód już się pano- 
szy w niektórych krajach. Znaczy 
to, że wszystkie zdobycze cywili- 
zącji ludzkiej są stracone: solidar- 
ność, tolerancja, miłosierdzie — 
wszystko zanika. Wchodzimy w 
okres nowy, w którym „święte sa- 
molubstwo'* stanie się regulą. 

Najważniejszym zagadnieniem 
jest więc ocalenie cywilizacji. 
Któż o tym mówi? Kto o tym my- 
ŝli? 

Próbuje się regulować konflik- 
ty polityczne. Oto ich nazwy: 
Triest, cieśniny Dodekanezu, Li- 
bia, Azerbajdżan, Siedmiogród, 
Mandżuria. Są to stare problemy 
i wieczne preteksty. Aby je uregu- 
lować, trzebaby właśnie tego, co 
znikło: dobrej woli, pragnienia po- 
koju, lojalności. 


Czy w Paryżu klimat bedzie le- 


stwu. Mamy nadzieję, że wszyst-|pszy, niż w Londynie lub w No- 
kie szkoły województwa pójdą w|wym Jorku, czy będzie bardziej 
ślad 26 już zorganizowanych, że|sprzyjał porozumieniu umysłów 
zapał obe'mie całą młodzież, któ-|i serc? — Może wolno nam mieć 
ra przecież nie potrafi przyglądać |nadzieję. 


się biernie jak inni coś tworzą. 


Prawdziwa sztuka 


| (Kr) 


> s 


z. 


Rozmowa z lgarem Mojsiejewem 


Gdy się zastanawiam cad zagad| wrażenia i przeżycia stanowią tylk 


polsko - radziec” 
kongresu, dosyć 
trudno mi ustalić, która część koer- 
gresu bardziej się przyczyniła do 
utrwalenia, względnie rozszerzenia 
związków wzajemnych na nowe 
dziedziny życia. 

Czy były to zasadnicze „DOlitycz- 
1e' — posiedzenia przedpołudnitowe, 


mieniem przyjaźni 


letu Igora Mojsieiewa? 

Śmiem twierdzić, że te ostatnie, 
jakkolwiek należały da części nieo- 
ficialnei kongresu, odegrały niemałą 
rolę, dzięki emocionalnemu oddziały 
waniu aa tysiące widzów i słucha- 
czy, 

Trudno oddać słowami to, co Moji- 
siejew wydobywa z nóg. Nasz język 
nie jest tak elastyczny i ruchliwy. 
iak ciała tancerzy. Sharmonizowa- 


e 


Mnie Świateł, muzyki i ruchów osiąg- 


ięło takie efekty, że publiczność po 
każdym numerze szalała į po kilka- 
krotnie wywoływała artystów. 
Zainteresował mnie twórca i kie- 
rowwik zespołu i postanowiłem prze 
prowadzić z aim wywiad. 


(XVI gimn.). sekretarz — Smuga 
Józef (P.S.T.P,), II sekretarz 
Bohdan 


operacyjną chorego. Był bardzoj 
blady i tak osłabiony, że nie mógł 
poruszyć ręką. Na czystej, białejfi Andrzejewski 
koszuli czerwienią się ślady świe- | 

żej krwi po płucnym krwotoku. 
Zapomniałam, że ten człowiek jest 
mi zupełnie obcy, było mi to onc-jg] 
jętne, nie znałam nawet jego imie 
nia, a jednak stał mi się nagle 
bliski. Nie czułam już minimalne-] W dini 17 czerwca t8_olkyła się 
go bólu ukłócia igły, czułam tyl-f 


Wsebranie Delegatów Zarządów Kół 
ko, że wracam komuś potrzebują-j4MI. POK szkół Średnich, którym 
cemu siły, a może i zdrowie. Gdy 


Worzedstawiciel Amerykańskiego Czer 
wychodziłam ze szpitalnej sali, n klara O EB wrę” 
łóżku leżał chory, uśmiechnięty zy SIIANI!  AISIGISKIC W 


ładnym 
Nwydaniu, ofiarowane przez młodzież 
zarumieniony. 
Maria Michałowiczówna, 


M Amerykańskiego Czerwonego Krzy 
Chyba list ten nie wymaga dal 


ża, 
W odpowiedzi na  przemów:e- 
szych komentarzy jak to, że tak czuj 
może tylko prawdziwy człowiek. 


(XXI 


dla Kal Mł. 


bole przedstawiciela Amerykańskie 
ra Czerwonego Krzyża jak | przed 
Stawicieli Polskiego Czerwonego 


Dary Amerykońskieco Czerwoneno 


„Piosenkę o mojej Warszawie” 
zamiast roztkliwiać się gołosłow 
nie nad losem „nieszczęsnej sto- 


Moisieiew Igor Aleksandrowicz li- 
czy lat 40. 

Jego silna indywidualność nie daie 
mu spokoju. "Wciąż szuka nowych 
form wyżycia się w sztuce tanecz- 
nej i zaczyna sam inscenizować. W 
końcu zaczął się interesować tańca- 
mi ludowymi. 

— Dlaczego właśnie tańcami ludo 
wymi? 

Moisieiew spędził lata dziecinne 
we wsi Dzikance na Ukrainie. Tam 
nasłuchał się ukraińskich pieśni ludo 
wych i przypatrywał się tańcom lu- 
du, > zostawiło na nim ślad į czesto 


Krzyża 


va 
odbudowie Batut, a uzyskane za 
to ewentualnie pieniądze przeka- 


PGR w Łodzi 


Krzyża Okręgu i Oddziału, młodzie? 
PCK wyraziła w kilku serdecznyc! 
słowach swą wdzięczność dla Ame 
rykańskiego Czerwonego Krzyża z: 


te upominki, które są jeszcze iednynf wracał do tych melodii j ruchów. 
dowodem życzliwej pamieci młodziej Był on też namiętnym turystą. 
ży Amerykańskiego  CzerwonegońZwiedził cały ZSRR wzdłuż i 
Krzyża dla“ naszej młodzieży  orazfiwszerz i nic dziwnego, że będąc za- 
Polskiemu Czerwcaemu Krzyżow Hwodowym tancerzem interesował 
za zorgan sowanie kursu wyróżnie Asię tańcami ludów. wśród których 
nie 12 Kál ML Polskiego Czerwonv' gprzebywał. Ale iego umysl! 'wórcz 
nie zadowalał się tylko obserwacji 


| vo Krzyża. 


Podobnie iak dla naetv inb malarza 


kanwę dla ich twórczości, tak samo 
widziane tańce ludów Związku Ra- 
dzieckiego i ich melodie stały się 
bodźcem twórczości Mojsiejewa. 

Uczył się om u ludu i przetwarza- 
jąc w swojei żywei wyobraźni co 
widział, zmierzał do podniesienia te- 
go do poziomu artystycznego, by nie 
tylko czerpać u ludu, ale go również 
rozwinąć, 

W -ten sposób zrodziła się idea ze” 
spolu baletowego, opieralącego swój 
program aa motywach  luodwych. 
Zespół taki powstał w 1939 r. i pod 
kierowwictwem Moisiejewa zapisał 
się chlubnie w historii teatru sowiec- 
kiego. Zespół liczy 200 osób i posia- 
da w swoim repertuarze przeszło 80 
numerów baletowych. 

— My nie tylko pokazuiemy swo” 
je osiągnięcia — mówi M, — ale i 
uczymy się wszędzie, gdzie tylko 
przebywamy. 

Zapisuje się melodie, studiuje ko- 
stiumologię, interesuje charakierem 
ludności zwiedzanych krajów. Idzie 
bowiem o iak najprawdziwsze odda 
nie cech specyficznych danych naro- 
dów. 3 

Mimochodem Moisjejew rzuca sze” 
reg uwag, które pozwalają stwier- 
dzić, iak głęboko on poimuie swoje 
zadadie jako artysta i obywatel, 
Usuwa moie obawy, że jeko artysta 
jest krępowany tematyką względnie 
ideologią. Stoi on na gruncie radziec 
kiego realizmu, ale sposób wyraże- 
nia go jest sprawą cech indywidual- 
nych i temperamentu reżysera, Uni- 
sa on tylko stylizacji, zachowując 
prawdziwy koloryt ludu, którego 
życie przedstawia. Dąży on do wy- 
dobycia z naigłębszych pokładów * 
duszy narodu tego, co «ailistoteiei- 
SZE. 


A że to mu się w zupełnośc: udało, 


o tym Świadczą występy zespołu, 
przyjęte przez dziesiątki : tysięcy 
widzów w Warszawie j innych mias 
tach Polski z niekłamanym =r'nziaz- 
nem. 

N. G. 


Nr 168 (235) 


20 VI. w Łodzi 


WAŻNE TELEFONY: 


Woj, Urząd Bezp, — tel. 252-72 
Wojewódzka Kom, Milicji 
Oby watelsk:ej — tel. 250-07 
Miejska Komenda Milicji 
Obywatelskiej — tel, 253-60 


1830-01 
185-072 
117-11 
104-44 
134-15 

8 
199-00 


Pow. Urząd Bezp. — tel. 
Kom, Pow. MO, —tel. 
Pogot, Lekarskie PCK = tel, 
Pogot. Ratunk, Miejskie — tel. 
Pogot. Ratunk Ukezp, — fel 
Straż pożarna = tèl. 
Biuro numerów, — tel. 
Redaktor Naczelny Kurie- 

ra Popul: i sekretariat—tel. 
Sekretarz Redakcji 
Kierownik Administracji 
Dział ogłoszeń i Eksped. 
Dział prenumeraty 


DYŻURY APTEK 


Dzisiejszej nocy dyżurują apteki: 
Gzyńskiego (Rokicińska 58), - Barto- 
szewskiego (Piotrkowska 95), Rowćń- 
skiej - Koprowskiej (Pl. Wolności 2), 
Stanielewicza (Pomorska 20),. Siniec- 
kiej (Rzgowska 51), Dancerowei (ul. 
Zgierska 63). 


( TEATRY ) 


TEATR WOJSKA POLSKIEGO 
ul. Stefan. Jaracza 27 
Teatr W. P. codziennie „Uczeń 
diabła“ B, B. Shawa w reżyserii Kra- 
snowieckiego, dekoracjach ; kostiu- 
mach Daszewskiego, z Damięckim w 
roli tytułowej. 
TEATR POWSZECHNY TUR 
ul. 1l-go Listopada 21 
Teatr Powszechny TUR występuje 
we wtorek przyszłego tygodnia z pre- 


130-46 
144-18 
222-22 
256-37 
268-95 


mierą sztuki Rįttnera aW iki w nocy*| cert 


w reżyserii Daczyński ego, dekoracjach 
i kostiumach Axera, w obsadzie: 
Józef Węgrzyn, Bronowska, Łabuń 
ska, Łuczycka, Świderski i Szletyński, 


TEATR KAMERALNY DOMU Ż0Ł- 
NIERZA, DASZYŃSKIEGO 34 
Dziś 2 przedstawienia nowoczesnej 
aktualnej komedii w 3 aktach pióra 
tana Rojewskiego pt. „Produkcja Pana 
Brandta“. Akcja komedii toczy się 
współcześnie w Łodzi, Sztukę reżyse. 
rował Michał Melina. Dekoracje ues) 
ktu Otto Axera. W sklad Ei 
tu wchodzą: Micha? . Melina 
roli przemysłowca Brandta, 
Marecką w roli Haliny, córki 
Brandta, Jerzy Duszyński w roli 
Ryszarda Opalińskiego. _ narzęczo- 
nego Haliny, Hanna Bielicka w to 
li Zuzanny  Makomaskiaj, gwiazdy 
*atrzyku „Przebój“, Feliks Żukow- 
ski w roli robotnika Pawła Walcza- 
ka, i Maria Kaniewska w roli shi- 


Teresa 


żącei Brandtów. Początek przedsta- 
wienia o godz, 17 ; 20-tej. — Kasa 
czynna od godz, 10-tej. 
TEATR „GONG“ 
Południowa 11. 
Wystawił premierę GDY KWIT- 


NIĘ LIPA na czele zespołu: M. 
Chmurkowska i A. Fertner. Począ- 
tek o godz. 19.30. Prosimy woześniej 
zamawiać bilefy, 
TEATR KOMEDII 
„LUTNIA* Piotrkowska 243 
Ostatnie przedstawienie operetki; 
„WIKTORIA I JEJ HUZAR“ 
w dniach 20, 21, 22 i 28 czerwca rb, 
We środę 26 czerwca o godz. 18,30| 
premiera doskonałej operetki E. 
Kalmana „MARICA*. Udział wezmą 
zh in. E. Gistedt, Lucyna Messal, M. 
laski, K. Dąbrowski oraz cały ze- 
spół teatru „Lutnia“, 

OADOEROPOW MORO DADOEMNOROWACZORY 
OGRÓD ZOOLOGICZNY 
ZDROWIE 
(dojazd tramwajem 9) otwarty od 

9 rano do zmierzchu. 
GROZOŁCROROTCZOROCĄCEHZCFOAGZCECH 


OFIARY 


Jerzak Henryk za pośrednictwem 
naszej Administracji składa zł 200,— 
na sieroty po więźniąch politycznych, 


UWAGA? 

Kto wie coś o losie Postanowiez 
Alfreda, który ostatnio „tj. 1989 
roku był w Starobielsku (Ro- 
sja Sowiecka k/Charkowa) po- 
szukuje żona Postanowicz Ire- 
na i prosi g wiadomość — Stry- 
ków k/Łodzi, ul, Targowa 1. 

Wszystkie Redakcje Zagra- 
nóczne proszone są o przedru- 
kowanie tego ogłoszenia. 


ap Z ZK A 
Centrala Państwowego Przed- 
siębiorstwa Traktorów i Maszyn 
Rolniczych w Łodzi 
ZATRUDNI 
KILKU SAMODZIELNYCH LUB 
ZAAWANSOWANYCH ESIĘGO 
WYCH (BILANSJSTÓW), RE: 
FERENTA PODATKOWEGO 
z praktyką wymiarową. Oferty 
z życiorysem nadsyłać do Biu- 
ra Ogłoszeń i Reklam P. A. P,, 
ul Piotrkowska 133 pod , Pañ. 
stwowe Przedsiębiorstwo" 


n 


POEELLEULLLEL 


LLLLIFEELE 


C RADIO __) 


fala 224 m, 


na czwartek, 20.6.46 
657 Z Krakowa Sygnał ' czasu: 
pieśń „Kiedy ranne wstają zorze“, 
kalend. histor. muzyka. 8.00 Z W-wy 
Dziennik por. 9.00 Z Łodzi Progr: 
na dzisiaj, 9.05 „„Kuligiam radiowęz- 
łowym* — rep. Marka Zagajnego. 


9.15 Muzyka religijna z płyt. 9.30 
Przerwa. 11.00 Transm. Nabożeństwa 
z Kolegiaty w Łowiczu oraz audyc. 
regionalna. 13.00 Z W-wy  Audyc. 
muzyczna. 13.30 Z Katowic „Niem- 
cy po wojnie". 13.40 Z W-wy Audy- 
ọja wojskowa. 14.00 Audye. dla 
świetlic robotniczych. 
Audyc. sł. - muz. 
lafkonikiem''- 15.20 Z W-wy Re- 
cenzje. 15.30 Koncert Kapeli Lud: 
1600  Audyc. sł-muz. dla dzieci. 
16.20 Awdyvc. dla młodzieży. 17.00 
Z Łodzi Koncert rozrywk Wyk: 
Ork? Salonowa Elęktr. Łódzkiej 


— Z krakowskim 


pd. J- Piotrowskiego. Z. Sykulska Í 


E. Karski — piosenki, I, Horecka — 
recytacje, Ap. Pindras — akordeon: 
Fr. Leszczyńska — fortepian. 18.00 
Z W-wy Transm. z Teatru Polskie- 


go koncertu zespołu radzieckiego 
Aleksandrowa. 1905 Z Katowic 
„Uśmiech i piosenka“. 19.30 Z 


W-wy Dziennik. 20.00 Mozaika mw 
życzna. 20.50 „10 min. poezji. 
Z Łodzi Pog: Ł R: R. w onpzac. red. 
J. Piotrowskiego. 21.10 Płyty. 21.25 
Komunikaty. 21.30 Koncert Życzeń 
I część: 2200 Z Bydgoszczy „Po- 
krzywy mad Brdą". 22.15 Z W-wy 
Muz. taneczna. 23.00 Dziennik. 23.25 
proms, na jutro, 28.35 Z Łodzi Kon- 
Życzeń M część. 0.05 Progr 


Hymn do 0.10. 
TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 


14.35 Chwilka| z 


21.00| 


KURIER POPULARNY 


WYCIECZKA KATOWICKIEGO 
TUR'a W ŁODZI 


W dniu 22 bm. przyjeżdża do Ło- 
dzi wycieczka słuchaczów . Uniwer- 
sytetu Powszechnego w Katowicach. 
Uczestnicy wycieczki w liczbie 26 
osób zwiedzą większe fabryki, wy” 
stawę konfekcyjną itd. 

Wycieczkę zorganizował 
śiąskodąbrowski TUR-a. 


oddział 


NOWY SPIS ABONENTÓW TELE- 
FONICZNYCH 


Dyrskcia Okręgu Poczt i Telegra- 
fów w Łodzi podaje do wiadomości: 
że w koficu czerwca a najpóźniej w 
pierwszych dniach lipca rb. wyjdzie 
druku nowy spis abonentów sieci 
telefonicznych okręgu łódzkiego na 
rok 1946. 

Spis ten w cenie 100 zł za egzem- 
plarz będzie w pierwszym rzędzie 
rozsprzzdany abonentom, a następ- 
nie wszystkim innym reflektantom. 


WQJ. URZĄD WF I PW 


Z dniem 19 czerwca 1946 roku 
siedziba Wojewódzkiego Urzędu 
WF i PW została przeniesiona z ul. 
Pomorskiej 18 na ul Curie-Skłodor 
wskiej 28. Numery telefonów poda- 
my po zainstalowaniu ich. 


ODCZYT O FILMIE 


„Instytut Filmowy przy 
biorstwie Państwowym „Film Pol- 
ski“ zawiadamia, żę w niedzielę 23 
bm. o godz. 19 w lokalu Klubu 
Piekwicka, Traugutta 6, I piętro od- 
będzie się odczyt prof. Stefana 
ZY pt. „Film a poezja lirycz- 

* (analogia techniki artystycznej). 


Bo CEA 


„LUTNIĄA* — Piotrkowska 248 


Przedsię- 


MUZYCZNEJ, 


„WIKTORIA i JEJ HUZAR” 


s ELNĄ GISTEDT w roli tytułowej. 
Chór — balet į wielka orkiestra „LUTNI“ 
Kaga Teatru czynna od godz 12 
Wkrótce „MARICA“ operelka E, Kalmana 
ÄNNNANSASSNNNNSANSESANENNANAUNESANENNANNANANSNAANS 


UWAGA! 


SA 
DZIŚ o godz, 19 wspaniała operetka 
? 
/ 
[Z 


DNE RNT 


Repertuar kin iódzkich 


POLONIA 


ni. Piotrkowska 67 PLS ARARA" 


T A 
ul. Piotrkowska 108 „PIĘKNA PLEC“ 


ni. Przejazd 2 „DOM BANKOWY” 
ETI 
. Kilińskiego 123 „ZEW PUSTYNI* 
BAŁTYK 
ul. Narutowicza 20 „POWRÓT O ŚWICIE* 
WISŁA | 
mi, Przejazd 1 „KWIAT MIŁOŚCI“ 


Z o UMM 


„KWIAT MIŁOŚCI“ 


ADRIA 
Marszałka Stalina (Główna) 1 
PT ORNIA Z 


ul. Zawądzka 16 
BEL 
ul. Legionów 2-4 


TATRY 
w, Sienkiewicza 40 
PRZEDWIOŚNIE ' 
ul. Żeromski s 74-16 
WO_NOŚĆ 


ul, Napiórkowskiego 16 
ROMA 


„CO MÓJ MĄŻ ROBI W NOCY“ 


„DOM BANKOWY“ 


„A, B. C. MIŁOŚCI“ 


„PORZUCONA“ 


ml. ZIE 34 „BLAGIER* 
ACHĘTA 
ml. Zgierska 26 „SKŁAMAŁAM* 


BAJKA > 
ul. Franciszkańska 31 „PEWNEJ NOCY 


ROBOTNIK 
ul. Kilińskiego 178 


Ò 
ul. Rzgowska 2 (Plac Reymoata) 


„JA TU RZĄDZĘ“ 


„PEWNEJ NOCY“ 


MOZA « 
Ruda Pabianicka | „LEGIA HONOROWA 

ŚWIT « 
Balucki Rynel 5, „DZIECI KAPITANA GRANTA 


OŚWIATOWY OM. 
ul, Kopernika 8 
Początek seansów: w dmi powsze dnie o godz. 16, 18 i 20; w aiedzielę 

( święta o godz, 14. 16, 18 į 20. 
Kina: Hel, Adria, Przedwłośnie i Roma rozpoczynają seanse 0 spół go- 


„BOGACTWO MORZA“ 


dziny później t. zn. w dni powszednie o godz. 16,30, 18,30 į 20,30 w nie- 
dzielę į święta pierwszy seans o godz. 14,30. Oświatowy — 2 seanse dzien- 
nie: godz, 17, 18,80. Niedziele į święta 15,30, 17 i 18,30. 

Początek seansów w kinie „Bałtyk* w dni powszednie o godz, 16, 
18 i 20 w niedziele i święta o godz. 12, 14, 16, 18 i 20-ej, 

Przedsprzedaż biletów do kin: „Rekord“, „Wolność 1 „Roma* dla 


członków Związków Zawodowych (Zgłoszenia zbiorowej odbywa się w Ra- 
dzie Zakładowej fabryki Geyera (Piotrkowska 295) od godz. 10—13-ej. 
Celem uniknięcia natłoku prosimy © przychodzenie na wcześniejsze 
seanse: 
Uwaga. We wszystkich kinach w dniu premiery passe-partout oraz bi- 
lety bezpłatne i ulgowe — nieważne. 


NZ 


FANNS 


TEATR „SYRENA“ 


JULIANA TUWIMA 


DZIŚ 


aktualnej komedij w 


SANA 


„Żołnierz Królowej Madagaskaru“ 


udział bierze cały zespół artystyczny balet į orkiestra 
Początek przedstaw. o godz, 
Kasa „Bagatel“ czynna eały dzień 


AANTASTEN R ANNANUSNANNSSANANÍ 


W LLU! 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
Daszyńskiego 34 


2 przedstawienia 


Produkcja Pana Brandta 


pióra JANA ROJEWSKIEGO, 
Początek o godz, 17-tej i 20-tej, > 


EPE PEE KOC CGOZRCOREEORGGRGGG00G60000000060608 


Str. T 


TUNRA RRN 

W TEATRZE 
Piętrkowska 94 

Dziś i codziennie farsa St. Dobrzańskiego w opracowaniu 

I TADEUSZA SYGIETYŃSKIEGO 


LETNIM BAGATELA“ 


19.30 


KRZAK 


DZIŚ 


trzech aktach p. t: 


Kasa czynna od godz, 10.tej 


LIST GOŃCZY 
Sędzia Okręgowy Śledczy w Grudziądzu w: sprawie śled- 


czej przeciwko Władysławowi 
nym o przestępstwo z art. 286 


Olkiewiczowi i innym, oskarżo- 
par, 2 i 292 K, K. — znak akt 


S. 8/45, — zarządzam poszukiwanie Władysława Olkiewicza, 


względem którego zapadło dnia 


22 grudnia 1945 r. postanowie- 


nie o tymczasowym aresztowaniu i rozsyła 


VIST GORCZY 
Poszukiwany Władysław Olkiewicz, ur. 15 czerwca 1890 r. 


w Ślesinie, pow. Konin, syn Michała i Anny z domu Śmieszek, 
b. komisarz ziemski Powiatowego Urzędu Ziemskiego w Gru- 
dziądzu, ostatnio zamieszkały w Grudziądzu, ut. Słowackiego 
Nr 6, jest oskarżony o przestępstwo z art. 286 par. 2 K. K. 
Rysopis poszukiwanego 

Nazwisko: Olkiewicz. 

Imię: Władysław. 

Zawód: b, komisarz Ziemski — obecnie: pracownik wydawni- 


ctwa Liga Morska. 
Wiek: 46 lat, 
Urodzony: dnia 15 czerwca 


Ostatnie miejsce pobytu: Grudziądz, ul. Sło 


1899 r. w Ślesinie, pow. Konin. 
„ackiego Nr 6, 


Wzrost: wysoki — około 180 cm. 


Budowa: silną. 

Włosy: siwe, 

Twarz: pełna bez zarostu. 
Czoło: wysokie, 


Oczy: powieki oczne zaczerwienione, 


Brwi: kształt łukowy. 
Nos: prosty — szeroki, 
Usta: średnie. 


Chód i postawa: chód ciężki í postawa pochyła. 

Na mocy art 190 lit. f, kpk. Sędzia Okręgowy śledczy w 
Grudziądzu wzywa każdego, kto zna miejsce pobytu oskarżo” 
nego Władysława Olkiewicza, aby natychmiast zawiadomił o 
nim najbliższą władzę sądową lub milicyjną i w miarę możno- 


ści oskarżonego przytrzymał, 


Sędzła Okręgowy Śledczy w Grudziądzu 
Grudziądz, dnia 15 maja 1946 r. 


paS 


ERCE AEREO RRA 


| OGŁOSZENIA DROBNE 


Lekarze 


Dr b RÓŻYCKI, specjalista chorób | 
kobiecych 4 akuszerji, ul Legionów 9 
tel, 166-29, _przyjawje 1—6, 1536 


Dr med, E. MIKULICZ ze EOWA, 
lekarz- -deniysta, speojalista cho- 
rób dziąseł | jamy ustnej, Zawadz- 
ka 17 tel. 14445, 


Dr med. MARKIEWICZ Gustaw spe- 
cjalista chorób skórnych i wenerycz" 


„MO! RODZICE ROZWODZĄ SIĘ* | nych. Piotrkowska 109, m, 6, II pie 


tro, Tel, 138-52. — 929 


Dr LIBO ALEKSANDER, choroby 
uszu, nosa i gardła. uł, Przejazd 6, 
Przyjmuje od godz. 8—10 i 4—%, tel. 
101-50, —1433 


4 |Dr med. B. TOŁCZYŃSKI — starszy 


asystent Uniwersytetu Łódzkiego, 
specjalista chorób uszu, nosa i gardła 
Sienkiewicza 37, ordynuje od 3—7-ej 
popoł. Tel, 269.01, 


Kupn. o T sprzedaż 


SERY tylżyckie, holenderskie, blo- 
kowe, twaróg, gęsi bite skubane, 
masło śmietankowe, jaja gwaranto: 
wane — sprzedaż hurtowa: Łódź, 
Gdańska 184, tel. 145-82, 


POKOST w kilku gatunkach, tink- 
tura do bronzu, sykatywa, lakier 
kopalowy poleca wytwórnia che- 
miczna „ULTRON“ Łódź, Południo- 
wa 78/80, tel. 138-19. Kupuję kala- 
fonię. 


"<a a RDC 
DOM MEBLOWY Łódź, Piotrkow- 
ska 154, tel. 202-84. Poleca najta- 


niej urządzenia biurowe, pokoje sto |- 


łowe, sypialnie, gabinety, kuchnie, 
tapczany, fotele, krzesłą, różne po- 
jedyńcze meble oraz kupujemy 
wszelkie meble, —1642 


Zaofiarowanie pracy _ 
ZAANGAŻUJEMY od zaraz: kOnstruk- 
iopów-mechaników, specjalistów na 
przy rządy į narzędzia oraz kalkulato- 
rów ze znajomością planowania pro- 
dukcji, Film Polski, Pomorska 41, 


POTRZEBNA zdolną do szycia, uł. 
Zachodnia 52, front 3-cie piętro m, 9. 
1678 


Zagubione dokumenty 
UNIEWAŻNIAM zagubioną legitymą- 


b 


cję Uniwersytecką B. Pomocy na na- 
zwisko Nowakowski Tadeusz, ul. Ki- 
lińskiego 50. 1680 
UNIEWAŻNIAM skradzione doku- 


menty dn. 19,6.46 r. na nazwisko Kra- 
snopolska Irena. Łódź. 1681 


UNIEWAŻNIAM zagubiony dowód ån, 
15 czerwca wydany w Dziedzicąach z 
obozu Koncentracyjnego Gusen i kwit 


rejestracyjny więźniów politycznych 
na nazwisko Ajnenkiel Tadeusz, ul. 
Legionów 41, 1682 
UNIĘWAŻNIAM zagubiony dowód 
wydany przez władze angielski, na 
nazwisko Kasprzak Stanisław oraz 
palcówkę na nazwisko Honorata, za- 


mieszkali w Łodzi, ul, Piotrkowska 71, 


1683 


D s 
UNIEWAŻNIAM skradzioną legityma- 
|cję tramwajową Nr 2184 na nazwisko 
Michałowska Janina, ul. Świerkowa 


Ga. 1684 


A 
UNIEWAŻNIAM zagubioną. legityma- 
cję służbową MO na nazwisko Bardyn 
Tadeusz, Posterunek MO ` Paradyż 


Opoczno. 1683 
R é żne 


|PL ISOWANIE soleiki dek: atyzowanie 


|na, zadanie przykrawanie w mie? ison, 
Łódź, Południowa 23, 1678 


Po raz pierwszy w dziejach Ame- 


ryka stoi wobec problemu nadmiaru | 


kobiet, czy raczej braku mężczyzn, 
zdolnych do małżeństwa. 

Oto, co mówią cyfry. W 1940 r. 
było jeszcze w Stanach Zjednoczonych 
mężczyzn w wieku zawieramia mał- 
żeństwa o cały milion więcej niż ko- 
biet, Obecnie biura ludnościowe i u- 
bezpieczeniowe wykazują zupełne zni 
knięcie tej nadwyżki, a przewaga li- 
czebna kobiet w wieku małżeńskim 
już się wyraźnie zaznacza. 

Jest na 13 młodych dziewcząt tyl- 
ko 12-tu młodych mężczyzn. 

YANKESI WOLA ŻONY — 
EUROPEJKI 

W czasie ostatniej wojny zginęło 

ówierć miliona młodych Ameryka- 


KURIER POPULARNY 


Kujlatwiej znajdują mężów wdo 


nów na polu walki. Drugie ówierć 
miliona kalek wojennych, fizycznie 
i umysłowo chorych, nie nadających 


się do małżeństwa. A poza tym — 
rzecz dla Amerykanek bolesna — ty- 
siące młodych żoołnierzy amerykań- 
skich pożeniło się zagranicą. Przynaj- 
mniej 50.000 ożeniło się z Angielka- 
mi, około 10.000 z Australijkami. 
Francuzki, Włoszki, Polki, a nawet 
Niemki mają dziś mężów i nalrzeczo- 
nych zą oceanem i martwią się, że 
nie tak łatwo będą mogły połaczyć 
się z nimi w istniejących warunkach 
transportowych. 

Minęły więc — narazie przynaj- 
mniej — te „dobre czasy”, kiedy mo- 
żna było jechać po męża do Ameryki. 
Kobieta ma kontynencie amerykań- 


skim miała: wszelkie szanse zmalezie- 
nia męża, kiedy mogla wybierać i ka 


prysić nietylko przed małżeństwem, | 


ale i w małżeństwie, Kto wie, czy „raj 
kobiet“ w Ameryce nie skończy się 
wkrótce i czy nie wpłynie to na ode- 
branie Amerykankom tej przewagi 
towarzyskiej i "yczajowej, jaką zdo 
były sobie wobec dobroduszmych Yan- 
kesów. , 

Inna okoliczne | będzie miałą rów- 
nież wpływ na utrudnienie małżeń- 
stwa młodym pannom w Ameryce. 
Wielka ilość rozwodów, jako zrozu- 
miały skutek okresu wojny, przyspo- 
rzy ną rynku małżeńskim groźnych 
konkuremtek w wyścigu do zdobycia 
męża. Rozwódki i wdowy mają z re- 
guły ma całym świecie większe szan- 
se, niż młode panny, a cóż dopiero w 


luż© 


KO 


a 
wy i 
| powodzenie i w 35-ym spada do 79 
|proc. — jedmąk i to jest więcej, niż 
szanse panien. 

Charakterystyczne dla Ameryki 
jest powodzenie kobiet, które w szyb- 
kim tempie zmieniały mężów. 30-let- 
nia kobieta, która miała już trzech 
mężów, ma Wszelkie szanse — 97 na 
100 — że znajdzie wkrótce czwartego, 
A nawet po 35-ym roku życia obli- 
cza się te możliwości na 93 proc. 
Trzykrotna wdowa lub rozwódka 40- 
letnia wychodzi zamąż w 81 wypad- 
kach ma 100, czyli że jest nieporó- 
wnanie bardziej atrakcyjna jako Żo- 
na, niż panma, która doczekała 40-ki. 


Ale — przynajmniej na gruncie a- 
merykańskiaa — powodzenie kobiet, 
doświadczonych w małżeństwie, nie 


Nr 168 (235) 


T 


CHEM 


ara 
D.C 


rozwóadki 


więcej zaufamia do tych kobiet, któ- 
re umieją stworzyć solidne i wygodne 
ognisko domowe, niż do młodych 
dziewczątek, które w małżeństwie 
chciałyby robić karierę lub szukać 
rozrywek, — Tak twierdzą znawcy 
stosunków w Ameryce. 

Może zresztą nietylko w Ameryce, 
Na naszym starym kontynencie brak 
statystycznych obliczeń z rynku mał- 
żeńskiego, ale bodaj że najważniej- 
szym motywem, dla którego żenią się 
mężczyźni — są również wygody do- 
mowe, Czyli tzw. tradycyjnie „wikt 
i opierunek*, 

Jak jest w zrujnowanej Warsza- 
wie należałoby chyba zapytać Wie- 
chowego Pana Piecylka, który nape- 
wno wie o upodobaniach kawalerów 


tłumaczy się ami urodą, ami zaletami | stołecznych. 


e CZE WE 0 3 mg | AWB LR wyj R Ameryce! charakteru. Podobno mężczyźni mają (Kr) 

EH G O N G POWTÓRZENIE PREMIERY! EE Amerykańskie biura ubezpieczenio- R 

i: Południowa 11 i |we obliczają w procentach możliwo- = 

EH ° :: | ści małżeńskie kobiet, zależnie od wie- Çf g óg Gt] 

s Feriner iChmurkowska $)siss Dia ubemieczeniowców r i Y 

HH s z: |est to sprawa businessu — muszą na OELRŁOWĘ odzi 

J „GDY KWITNIE LIPB... z: |dobrze znać wartość swych klientek.| (rt) Wzorem akademików War- wała już z łopatami i kilofami w 


Początek o 19,30. Prosimy wcześniej zamawiać bilety Podobno zatym w Ameryce panna 


20-letnia ma 91 proc. możliwości zna- 


|iszawy, którzy stanęli ławą do prac 


ręku w różnych punktach miasta, 
nad odbudową stolicy, w Łodzi. 


głównie przy robotach  niwelacyj- 


NIEURZĘDOWA TABELA WYGRARYCH 


lil-ci dzień ciągnienia II klasy 47 Loterii 


Wygrana 250.000 zł. Nr 66517. 


Wygrane po 20.000 zł NrNr 31039 
49033 79945. 

Wygrane po 10.000 zł. NrNr 20020 
53467 54336 55429 55455 65034 73336 
81184 86287. , 

Wygrane po 5.000 zł. NrNr 8787 
31592 34744 38333 42289 52479 52969 
64586 65893 69945 74071 

Wygrane po 2.000 zł. NrNr 509 2083 
3136 5196 722 988 10671 17636 977 
18213 19330 24103 27014 32976 34284 
36553 42128 368 45376 49523 50552 
51763 55461 69204 508 73391 75801 
81141 644 84111 87675 89989 90067 
95216 98559. 

Wygrane po 1500 zł. NrNr 728 4427 
551 704 10051 12997 13744-14122 494 
750 15741 16023 682 20192 507 22600 
24925 25557 26559 31762 32365 773 
33118 648 739 34185 36058 39120 326 
41652 45229 696 829 944 46274 47400 
53823 50455 54983 56671 59355 60542 
61407 62901 63853 64614 686 65848 
70196 72096 74467 75465 76457 80671 
84165 85211 969 89484 94984 95570. 

Wygrane po 1266 zł, NrNr 112 666 
3289 921 5246 717 6478 7812 8437 9066 
788 902 61 11064 12793 805 15050 
16524 972 17933 18938 21591 
633 23294 726 24087 25100 26310 27704 
29788 979 31254 32130 33102 999 34986 
35527 36849 37902 38188 793 982 
39409 795 43109 41477 714 857 44750 
45052 695 47644 48019 427 796 49210 
50916 51295 52768 53101 54116 568 
55313 477 812 56185 57304 59300 60207 
61291 988 62280 66762 67459 590 691 
989 68042 223 72270 422 769 770 73357 
445 74076 642 729 75787 77756 80156 
198 82050 127 590 83033 084 84882 
85614 86062 529 87971 88510 89634 708 
9180] 986 93309 94761 95697 96083 226 
97079 201 203 99089 417 681. 


Wygrane po 1000 zł. NrNr 454 678 
985 1161 217 712 824 2091 195 252 
472 715 60 801 46 3128 320 49 646 
744 4110 229 342 3 50 7 435 6 548 871 
910 5166 417 589 609 6044 181 744 874 
7 7256 684 986 8124 646 706 9599 976 
11032 5 520 626 62 12790 869 928 51 
82 13285 438 738 14158 651 15436 511 
896 16019 90 496 17418 34 779 18357 
508 891 923 20388 461 21140 91 360 
753 22048 347 878 23133 201 385 871 
99 904 63 24039 93 320 487 502 720 
825 927 25306 460 605 979 26282 344 
580 62548 27109 28116 253 565 29127 

) 80 598 703 33 893 905 30326 31133 

8 75 703 32278 698 726 33266 350 

25 82 872 34023 101 475 549 664 

82 782 36443 566 92 686 801 37180 

6 931 38035 43 336 652 889 39375 

419 790 40167 320 27 502 772 847 


22404 


45 766 45029 559 656 734 46103 59 
47094 732 48 48044 216 445 729 48384 
502 717 65 881 50090 573 51086 572 
677 734 977 52038 082 095 120 176 
193 221 379 440 550 695 726 53213 
238 268 643 878 54000 240 292 429 
624 689 701 990 55076 495 541 797 
56233 57086 147 172 344 567 590 929 
58011 330 465 686 799 59402 476 788 
60125 210 329 386 387 484 614 781 
896 61494 921 62202 240 725 864 63193 
571 750 64145 466 467 628 852 858 
65156 716 739 743 758 810 884 906 908 
66016 552 764 67609 648 680 917 68036 
363 378 558 852 866 919 69028 089 
343 365 918 71561 805 72573 792 965 
73456 803 825 74006 018 489 500 661 
75028 052 999 76175 691 77461 78012 
243 394 79168 207 464 578 621 641 
730 978 80655 673 971 81116 162 178 
341 438 83164 262 427 561 688 849 
841356 312 689 730 85277 396 647 819 
949 87334 640 669 747 962 88167 769 
938 89205 350 449 578 607 90106 601 
861 91048 919 92054 118 462 480 660 
796 93041 637 641 642 94906 991 95309 
96125 137 259 505 656 751 750 885 
904 97177 228 285 421 981 980:9. 308 
374 579 99091 557 656. SM ELA 


d, e. wygranych po 250 zł. m 
ciągnienia 

Wygruse po 250 zł. NirNr 40017 
2a3 395 404 573 647 50 57 61 713 86 
876 41078 122 56 246 76 79 308 46 431 
82 512 17 647 892 907 42002 96 165 
213 69 432 65 566 708 77 919 95 ST 
43018 20 48 49 95 138 202 78 315 79 
534 54 602 700 44025 64 189 95 262 
82 490 502 78 84 95 601 07 714 822 
45024 95 184 238 89 417 92 510 12 26 
45 57 59 715 22 62 833 
91 94 46082 


j dnia 


8 


7 

377 424 30 
21 30 800 996 50086 107 54 55 305 62 
577 634 708 27 89 917 51069 79 85 219 
57 399 585.951 62 52010 15 85 115 33 
37 143 156 58 247 70 84 338 39 40 43 
69 405 06 51 511 96 688 752 89 807 
27 37 911 89 97 53072 93 109 12 20 
243 335 43 492 503 63 72 606 44 63 
68 732 93 800 69 969 54035 72 102 167 
206 53 303 07 20 403 26 35 55 473 
575 85 668 710 21 39 87 93 831 77 924 
55000 03 79 84 121 34 215 33 36 53 
61 375 91 407 22 42 787 865 96 905 
56098 265 324 98 436 45 92 521 709 
827 45 55 57011 120 58 200 30 367 68 
506 79 616 743 54 96 875 920 22 
58114 293 375 479 516 81 716 32 835 
81 59200 44 319 57 67 444 53 87 679 


ugg 41004 129 767 42517 679 970 [64 83 84 985 60014 138 165 226 
43413 86 527 839 935 44103 455 519 36 625 55 831 61 904 50 6099: 

ciąg wygranych po 250 zł z I, (1 i W dnia ciągnienia podamy 
galszy ciąg wygranych po, pią 


lezienia męża. W 25-ym roku życia 
jej szanse maleją do 4 prot., w 30-ym 
— do 67 proc. 
WDÓWEKI I ROZWÓDKI 
GRUJA NAD PANNAMI 


męskim — ma aż 97 proc. możliwo- 
ści wyjścia zamaąż, Po 30-tym roku 


Bratnie Pomoce studentów wyższych |nych. Na punktach pracy: na Sta- 
uczelni zgłosili się w tych dniach dojrym Rynku, przy zbiegu ul. Legio- 


wydziału technicznego Zarządu Miej|nów i Al. Kościuszki itp. — wywie- 
plantacji 
miejskich z prośbą o zatrudnienie 

Natomiast wdowa 25-letnia cieszy |ich przy pracach nad wydźwignię- 
się większym uznaniem w świecie |ciem maszego miasta ze zniszczeń, 


skiego oraz do wydziału 


|jdokonahych przez okupanta. 
j Przedwczoraj i wczoraj 


pierwsza 


szono zielone transparenty „Studen- 
ci WSGW na odbudowie Łodzi”. 
Jak twierdzą fachowcy, studenci 
pracują bardzo dobrze i b. wydaj- 
nie. 
Po studentach WSGW przyjdzie 


życia już znacznie zmniejsza się jej |grupa 300 studentów WSGW praco-|kolej na Uniwersytet i Politechnikę. 


Ze sportu 


Węgrzy konkur 


ujq z Louzidnami 


Wyniki wczorajszych zawodów lekkoatletycznych 


We wczorajszych zawodach lek- 
koatletycznych przy współudziale 
Węgrów, którzy występowali w nie- 
dzielę, odbyły się następujące kon- 
kurencje: biegi 100 m, 200, 800, 
3000 m, sztafeta olimpijska, skok 
w dał, trójskok, rzut oszczepem i 
dyskiem. 

Węgrzy zaprezentowali nam pięk- 
ny styl w rzucie dyskiem oraz w 
biegach zwyciężając w tych konku- 
rencjach. 

Przed rozpoczęciem zawodów ad- 
była się defilada oraz uroczyste 
powitanie gości. Impreza ta nie 
wzbudziła większego zainteresowa- 
nia, świadczy o tym znikoma ilość 
widzów na stadionie, 

Wyniki przedstawiają 
pująco: 

Bieg 100 m: 1) Lipowski (ŁKS) 
11,2, 2) Jaraczewski (ŁKS) 11,6, 


się nastę- 


Łrńcnch nrrsowy nu 
kolonie letnie RTPD 
Ob. wiceprezydent Duniak Stani- 
sław składa na Kolonie Letnie 

RTPD zł 500 i wzywa 

Ob. wicewojewodę Szudzińskiego 
Stefana, 

Ob. wiceprezydenta Ajnenkiela Eu- 
geniusza, 

Ob. wiceprezydenta  Galasa Kazi- 
mierza, . 

Ob. wicedyrektora Centralnego 
Przemysłu Włókienniczero Babiń- 
skiego do „złożenia ofiary ma ten sam 


cel. 
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50 procent 


Wydawniczej „Czytelnik“, Łódź, ul. Źwirki 2. 


3) Cieśliński (ŁKS) 11,8, 4) Pel- 
sóczi (Węgry), 5) Bednarski (ŁKS), 

200 m: 1) Lipowski 24,2, 2) Ja- 
raczewski — 24,3, 3) Cieśliński 24,5 
t) Pelsóczi. 

800 m: 1) Garay (Węgry) 1.58 
min, 2) Przystanek 2.11,6, 3) 
Krym 2,13,8, 4) Gruszczyński. 


3000 m: 1) Czaplar (Węgry) 


Skok w dał: 1) Kuźmicki (DKS) 
6,27 m, 2) Sikuła 6.16, 3) Kuciń- 
ski 6.04, 4) Dusnoki (Węgry) 5,98, 
5) Maciaszczyk 5,95 m. 

Trójskok: 1) Kuźmicki 13,3 m, 
2) Dusnoki 12,98 m, 3) Kuciński 
11,87 m, 4) Maciaszczyk 11,83 m. 


Rzut oszczepem: |) Varszegi 
59,70 m, 2) Kuźmicki 40,50 m, 3) 


B,55,4, 2) Kurpesa 9,16.7, 3) 0-|Maciaszczyk 40,10 m. 


stolski, 4) Wiciński, 5) Kozłowski. 


Sztafeta olimpijska: Węgry — 
KS. Zwycięża zespół węgierski w 


|-zasie 3,44. Łódź — 3,54,2. 


Dysk: 1) Kuźmicki 41,26 m, 2) 
Grzelski 38,67 m, 3) Nemeth 35,21 
m, 4) Maciaszczyk 33,82 m. (as) 


Dziś na boiskach piłkarskich 


(k) Dzisiejsze spotkania piłkar- 
skie nie powinny przynieść żadnych 
niespodzianek i żadnych sensacji też 
nie oczekujemy. Najciekawszym bez 
wątpienia meczem będzie spotkanie 
o godzinie 10 na boisku  Wimy, 
gdzie spotka się z tamtejszą Le- 
Obecny leader łódzkiego piłkarstwa 
LKS wybiera się do Tomaszowa, 
gdzie spotka się z tamtejszą Le- 
chią, W Łodzi zaś odbędą się poza 
tym następujące spotkania: na boi- 
sku Zjednoczonych o godz. 18 bia- 
loczerwoni zagrają z Centr. Szk. 
Of. P. W., a o tej samej godzinie 
na stadionie ŁKS-u zmierzy się TUR 
Łódź z TURowcami z Kutna W 
Pabianicach walczyć będzie z Cy- 
| edistami piotrkowska Concordia. 


| Tak więc dzisiejsze spotkania w 
|odróżnieniu od meczy, jakie w ra- 


Redakcja rękopisów nie zwraca. Honorujemy artykuły tylko z góry umówi 


mach rozgrywek o mistrzostwo kla- 
sy A niedawno przeżywaliśmy żad- 
nych istotnych zmian w układzie sił 
łódzkiego piłkarstwa nie przyniosą. 


Nowe 3000 


OLSZ "YN, (PAP). — W mieisco- 
wości Orneta pow. Braniewo w woj, 
olsztyńskim natrafiono na masowy 
grób zmarłych lub pomordowanych 
przez hitlerowców w obozach kon- 
centracyjnych. Według zeznań, udzie 
lonych przez byłych jeńców tych 
obozów, liczba ofiar przekracza 
3.000. Oprócz tego dużego cmenta- 
rza znajduje się na polach Omety 
pomiędzy zabudowamiami gospodar- 
czymi kilka ianych grobów zbioro- 
wych. Odnalezienie zbiorowych gro- 
bów wywołało w całym wojewódz- 
twie duże zainteresowanie. - 
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